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W przeddzień Kongresu Pokoju 
nie ustaje masowy napływ. no~ych zgłoszeń 
i d e k I a r a c i i s o I i d a r n _o ś c i o w y c ~ h --. 

BRYTYJSKI LEW DO ACHESONA: Pański poprzednik, 
mister Marshall, wyrwał mi wszystkie zęby! 
ACHESON: Doprawdy? A więc teraz mogę spokojnie 
obciąć ci pazury! (Contemporanul) 

Nowe propozycj~ pokojowe 
chińskich władz ludowych Od• d d I •• I k• • d p • !którym podkreślają, że świa-1az e egaCJI po S IOJ O aryza ~~~l~;i:~~r~~~. ~r~~\~~~~ 

Ją Slę kazdeJ formie imperia- Londyn (PAP). Agenc:fa Reu \ Punkty te przewidują m. in. 
Warszawa (PAP). W dniu 18 !Pietro Nenni będzie przewod- lr::ind, Nanterre, Aimarques, !izmu. tera donosi, że członek delega · zgodę władz Kuomintangu na 

kwietnia o godz. 9.35 rano z niczącY:TI1 delegacji włoskiej Thauyenay i Mont~llier. Buka.reszt (PAP~. Jak don~- cji Kuomintangu, prowadzącej 1· przekroczenie ·rzeki Jang-Tse
lotniska na Okęciu wystarto- n~ $w1at?wy Kongres w Obrv . ZWJą~k Studentó~ .Hindus si agencja Elefter1 Ellada, p1- w Pekinie rokowania pokojo- Kiang · przez chińskie wojska 
wał samolot wiozący poiską me PokOJU. Juch, pisze w swym hsc1e, zapo sarze, aktorzy oraz malarze i we z chińskimi wład . lu ludowE! oraz na · reorganizację 
delegację na Swiatowy Kon- Londyn (PAP). Delegacja wiadającym udział w Kongre- rzeźbiarze Wolnej Grecji u- . . zami - armli Kuomintangu pod kon
rres w Paryżu. brytyjska na SW:atowy Kon- sie, że staje u boku milionów chwalili rezolucję, zawierają- dow~1 • zawiózł prezydento- 1.trolą chińskich władz ludo-

Sa.molotem odlecieli Woj- gres w Obronie Pokoju wyjeż kobiet i mężczyzn całego świa cą akces do Kongresu, która ~i Ll-Tsung-Jenowi do Nan- wych. 
eiełh Żukrowski - literat, Ja dża do Paryża w dniu dzisiej- ta, którzy walczą o utrzyma- wysłana została do Paryża na kinu nowe propozycje władz! Ostateczny termin przyjęcia 
nun Zarzycki - pr:zewodni- szym. Delegacja zawiezie ze nie pokoju. ręce komitetu przygotowaw- ludowych zawarcia pokoju w nowych propozycji . chińskich 
czący ZMP, Tadeusz Cwik - sobą deklaracje, nadesłane W Brazylii trr.ej księia kato czego $wiatowego Kongresu w Chinach, sprecyzowane w 24 władz ludowych upłyWa 20 
aekretarz generalny KCZZ. przez setki organizacji ze wszy Hecy podkreślili konieczność Obronie Pokoju. I punktach. bm. 
:Józef Kociuba - przodownik stkich krańców Anglii, Szkv- walki w obronie pokoju. Je- -------------
11racy. górnik z kopalni „Wie- cji i Walii. den z nich ks. Arnaldo de Mo Deleaaci zaoran1·czn1· przybywa,·ą 
czorek", Czesława Kunkow- • • • • rais Arruda oświadczył: „Pod -"' et 
ska - chłopka. Wraz z delega Paryt (PAP). Do komitetu żegac:z:e wojenni kłamią, mó- X z· d z z ZSRR 
tarni wyjechał do Pa.ryża wł- przygotowawczego Kongresu wiąc o rzekomej obronie za- na ] a z w aw 
eemłnlster CbaJn: prof. Pien- w Obronie Pokoju napływają sad chrześcijańskich. W rze- • · . e 
kowski i prof. Dembowski wy w dalszym ciągu z całego czywistości chcą oni zachowa-

. jechali do :Pa.ryża pociągiem świata ?głoszenia organizacji nia ustroju, opierającego się Moskwa (PAP). Do stolicy wego zagranicą na X Zjazd Ra sekretarz generalny Rady Wę-
w niedzielę. demokratycznych i znanych o na ucisku". Związku Radzieckiego w dal- dzieckich Związków Zaw?<lo- gierskich Związków Zawodo-

Eugenia Pragierowa - wi- sobistoścl. ' W Algerze kobiety muzul- szym ciągu przybywają dzia- y;ych. Dotychczas przybyh m. wych Anta!, przewodniczący 
ceprzewodnicząca Swiatowej Związek Postępowej Mlo· mańskd.e wystosowały apel w łacze i delegaci ruchu zawodo m. sekretarz generalny Wło- Niemieckich Zwią'.?ków Zawo-
Federacji Kobiet nie mogla dzieży Demokratycznej w ' skiej Konfederacji Pracy di dowych w strefie radzieckiej 
wyjechać z powodu choroby. Long-Island (USA) pisze: _ - Vittorio, sekretarz generalny Wamke, · delegaci Związków 

Odjeżdżających żegnali dy- „Nie chcemy służyć giełdzia- WARSZAWA (PAP). Na wieść o wypadkach w Brazy!:i, Związku Zawodowego Meta- ZaW'Odowych Bułgarii, Alba-
rektor biura współpracy z za- rzom z Wall Street za mięso Po!;;ki K-0rnitet Obrońców Pokoju wystosował do rządu bra !owców Australii Tornton, d~ nii i Austrli, przewodn:iczący 
granicą. Ministerstwa Kultury armatnie, oświadcmmy, że zyiijskiego depeszę następującej treści: legat Chil'iskiej Federacji Pra- Zjednoczenia z·wiązków Zawo 
f sztuki ob. Starzyński, przed młodzież amerykańska nie DO cy On-Tsu-Czen, przedstawi- dowych Pracowników Przemy 
atawiciel wydziału zagranicz- chwyci nigdy za broń przeciw RZĄDU BRAZYLIJSKIEGO ciele ruchu zawodowego Ko- słu Naftowego Wenezueli Je-
nego KC PZPR tow. Dłuski, młodzieży krajów demokraty- Polski Komitet Obrońców Pokoju a wraz z n:m cały rei Północnej i Południowej, sus Faria oraz sekretarz u-
p-adsta.~"iciele Arga.niza.cji za cznych w wypadku rozp<>tania ód 1 k' b t . · t b t 1 . . przewodniczący Rumuńskiej rugwajskich Związków Zawo-•""' ·~ · .., -. nar po s 1 o urzony i ws rząsruę y ru a ną napascią 1 wodoWYch i kulturalnv. eh. imperialis.tyczne.J· woJ·ny przez . 1 K z 1 • Konfederacji Pracy Aposto , dowych Pastorino. pollcji brazyhjsk ej na ongres wo.enf'jlków Pokoju -------------„Pokój jest i będzie" - po- kapitalistów". w R'o de Janeiro protestuje przeciwko stosowaniu 
wiedział na pożegnanie tow. Nowe i;ady miejskie we krwawych metod terroru." 
Tadeusz Cwik, wsiadając do Francji postanowiły przy~tą- prof. J. DEMBOWSKI 
l!amolotu. pić do Sw.iatowego Kongresu 

Rzym (PAP). Przywódca w Obronie Pokoju: m. in. ra- przewodniczący Polskiego 
Włoskiej Partii Socjal:stycznej dy miejskie w Clermont Fer- Komitetu Obrońców Pokoju 

Moskiewski Teatr Dramatyczny 
przybył do Łodzi 

Serdeczne powitanie zespołu przez społeczeństwo lóclzkle 

PolS1ki Komitet Obrońców Pokoju wystowwał rów.ni&ż 
depeszę do obradują-cego w Rio de Janeiro Kongresu Zwo· 
lenników Pokoju: 

DRODZY PRZYJACIELE! 
Polskli Komitet Obro ńc6w Pokoju wystosował depe

szę protestacyjną do rządu brazylijskiego w związku 
W dniu wczorajszym w go- rzesz łodzian, zebranych na z napaścią policji na Wasz Kongres. Polskt Komitet 

dzinach wieczornych specjal- placu przeddworcowym. Publi Obrońców Pokoju a wraz z nim cały naród polski soll-
nym poc-iągiem przybył do Ło czność wznosiła okrzyki na daryzuje się z Waml, l. Waszą walką 0 pokój, prowa· 
dzi zespół moskiewskiego Tea- cześć kultury kraju Socjaliz- dzoną w warunkach terroru I represji. 
tru Dramatycznego z jego kie mu - ZSRR, przyjaźni pol- Wyrażamy hold .pamięci bestialsko zamordowanych 
rownikiem, czterokrotnym Iau sko - radzieckiej i na cześć ze brazylijskich obrońców pokoju. w.ierzymy, że solidar· 
rea tern premii stalinowskiej, społu i jego kierownika. I d • · 1 Mikołajem Ochłopkowem na • * • ność u ow świata, soi darność mas pracujących jest 
czele. Zespół wystawi w Łodzi, w 1• najlepszą gwarancją pokoju. Siły obozu pokoju są po-

Anna Pauker-wicepremierem 
Rumuńskiej Republiki Ludowei 

BUKARESZT (PAP.). Komu takżedoprośbydotychczasowe 
nikat Rady Ministrów i Pre- go wicepremiera Voiteca. któ
zydium Zgromadzenia Narodo ry ustąpił ze swego stanowi
wego Rumuńskiej Republiki ska w związku z/objęciem funk 
Ludowej donosi o zmianach w cji przewodniczącego komisji 
składz:ie rządu rumuńskiego. organizacyjnej spółdzielczości. 

Prezydium Zgromadzenia Na wniosek rządu Prezy• 
Narodowego przychyliło się d~ dlum Zgromadzenia Narodo
prośby prezesa Rumuńsk1vu'eJ wego mianowało na. sta.nowi
Akademii Nauk Trojana Sa 
Iescu i zwolniło go z zajmo- ska wicepremierów rnłnlstra 
wanego stanowiska wicepre- spraw zagranicznych Annę 
miera. Pauker ł ministra ska.rbu -

Prezydium Zgromadzenia Vaslle Luca, którzy zatrzymu• 
Narodowego przychyliło się ' Ją. swe teki. 

------------------Teatrze Wojska Polskiego, tężnlejsze od sił impenalistycznych podżegaczy wojen-

trzy wybitne sztuki radziec- nych. I I d• • I • bl•k ki s d H Pokój zwyc.ięiy. Przesyłamy Wam Drodzy Przyjade- r an 1a n1eza ezną repu I ą ni~;, i' ~io~~01;;~~k.:;,y;,; le serdeczne bratersk le pozdrowienia.„ 

MIKOŁAJ OCHŁOPKOW 

oraz po;;adto da trzy specjaln~ Depes.zę podpisał przewodniczący Polsddego Komi~etu DUBUN (PAP). O północy irl1Lndz1ka. W ten sposób „Repub 
d t wi · dl ł6g f b Obrońców Poko;u prof. Jan Dembowski. prze s a ema a za . a - ' z 17 na 18 kwietnia proktamowa lika Eire" jak hrzm! nowa naz· 

ryk łódzkich. -------------------------..: na wstała niezależna republika wa tego państwa, zerw3Ja 

Nowymi osiągnięciami produkcyjnymi 
odpowiemy na imperialistyczny spisek przeciwko pokoiowi ! 

Set~i tysięcy ludzi pracy włączą się do Czynu Maj owe go 
Akcja Czynu Pierwszomajo- mość, źe robotnik polski, na w najkrótszym cz.asie 90 proc. zwiększenie produkcji do dnia 

wsze!kie więzy, łączące ją 06-
tychczas z koroną brytyjską. 

Niezależność Eire Z!<:X>łata 
ogłoszona w 33 roczqicę anty• 
brytyjskiego powstat1ia w Dub-
1'. nie. 

Zwycięskie działania 
greck'ej armii demokratycznej ~ego zatacza co~az szersze ki:ę wzór robotnika radzieckiego i I-go gatunku. 1-go Maja o 20 procent ponad 

g1 w całym kraJU. Na tereme podobnie jak robotnik czeski, TARTAK PANSTWOWY plan. Bukarent (PAP). Rądio Wol 
Łodzi i wojewódmwa łódzkie- bułgarski, rumuński, tylko w ŁODZI PZPW Nr 35 nej Grecji donosi, że jednostki 
go ~e m~ bodaj ani je?nej fa- przez zwiększenie swoich osią Pracownic Tartaku Pań- Załoga PZPW Nr 35 zobo- armii demokratycznej utrzy
bryki, ktor~j załoga rue pr~y- gnięć produkcyjnych i prze:i stwowe 0 vJ Łodz:i ostanowi- wiązała się na ogólnym zebra mują w swym ręku inicjatyw~ 

Na Dworcu Fabrycznym ar- łączyłaby się do tego wie!- szerzenie świadomości politycz li uczc·~ $wi t p P niu uczcić $więto 1 Maja drziałań wojennych w masy-
tystów powitali bardzo serde- kiego ruchu uczczenia kon- nej w swoim otoczeniu przy, i ę 0 racy, przez przez: wie górskim Grammos - Smo-
cznie w imieniu ludności mia kretnym czynem dnia między- czynia się do wzrostu potęż- Węory 

1
• C„SR 1. Wykonanie planu produk- likas - Voion oraz na odcin-

sta wiceprezydent tow. Bugaj narodowej solidarności roboi- nych sił oboz..u postępu i po- et cyjnego do dnia 1. V. 1949 r. w kU Pirgos Strachani. 
ski, w imieniu Komi·tetu Łódz niczej w walce przeciwko pod- koju oraz do sparaliżowania podpisały uk!ad 102 proc. Wojska ateńskie poniosły na 
kiego PZPR - sekretarz tow. żegaczom wojennym o trwały zbrodn:iczych planów podżega- 0 przyjaźni i współpracy 2. Podniesienie jakości pro- tych obszarach ciężkie straty 
Uzdański, w imieniu OKZZ pokój. czy wojennych. d k „ t · t h do i mttSiały wszędzie zrezygno-
t ki · · · Głośnym echem odb1'ła s1'ę w Budapeszt (PAP) W sobotę u CJI owarow go owyc ow. Tagows , w irmeruu ar · 1 go MaJ·a z 70 do 82 procent wać z działań zaczennych, ' h całej klasie robot.niczeJ· Polski FABRYKA WYROBOW przed połudn:iem w obecności - "' tystów teatrów łódzkie Irena primy. przechodząc do obrony. 
Horecka i Rysz~_daMł Hd~i?, upchwtkała. zał?gi załkładów ewz TRYKOTAŻOWYCH czzłporn:!:VerermządDou bi~ę1·giWle~cskiep.erge~ 3. Zaoszczędzenie do 1-go . • -----·------w imieniu Związ..,u o z:i.ezy us owie 1 wys ana prz . . ,,..,_ M . zł 13 327 768 

nl'ch na r<>ce tow. ~;~. Modze- Pracowmcy .Fabryki Wyro- mierem Rakosi na czele oraz aJa sumy · · · D I k PQlskiej tow. Nasielski, jak -. „ .... „ a sze $U cesy również przedstawiciele Zwią lewskiego rezolucja, w której bów Trykot.azowych ~: Ku- W'Yższych umędników posel POWSZECHNA 
zku Literatów i szeregu in- protestując przeciwko planowi nert w .Łodzi .postanowih dla stwa czechosłowackiego w Bu SPOŁDZIBLNIA chińskich wojsk ludow-ych 
nych organizacji. agresji, nazwanemu „paktem ucz~zenJa M~edzy.na:od~wego dape~zcti:, nast'.lpiło uroczyste SPOŻYWCÓW LONDYN (PAP). ' Agen~ja 

Delegaci ·wręczyli przyby- atlantyckim" zobowiązali się Swięta Klasy RobCYtmczeJ I-go podp1same węgiersko - czecho 1VI . p 1 d k 
ml.„dzy i'nnyrn' 1' do zwalczania Maja, wykonać plan 3-letni do słowackie"O układu o przyja- •: Sy, 'łpdr8:col~Scy . ows,zec 1- Reutera onosi, że wojska uo łym gościom wiązanki kwia- ... . d . 1 ~ · konać , . :- ..- . . . neJ po ziem pozywcow w mintangc<wskie ewak·uowaly i.; 

tów. Mikołaj Ochłopkow ser- tego. paktu .dr<?gą zwię~zei;i~ d:~tk=~e~n~no:;z ;i~n do zru, wspołpracy 1 wzaJemneJ Łodzi - mówi uchwalona mo~nione pozycje Kao Cz:ao 
decznie podziękował w imie- spwrod01:c wYJ·~sy1~~ow i OS1ągmęc dnia 31 grudnia 1949 r. 180.000 po~o~~ony węgierskiej układ phrzez zał~gę rezolubclj.~ . Czen i Lau Czou, polozone na 
niu zespołu za gorące przyję- · ztuk· got"'uvch wyrobów try d . 1. . D b' i . . c cąc uczcic czynem z iza3ą- północnym brzegu rzeki Jang cie i wyraził swoją radość z Robotnicy z Pustkowa znale s V··; • • - po pisa 1 premier 0 i mim cy się Dzień Międzynarodow.ej d od 1 
powodu przyjazdu do robot.ni- źli już w kraju naszym drie- kotowych, wartosci 72.000 .000 ~ter spraw zagran:icznych ~a- Solidarności Klasy Robotni: ~,~e~. 65 kim na wschó Na.n· 
czej Łodzi. siątkl i setki tysięcy naśladow złotych. , . . ik, ze st:ony czechosłowa~t~j czej - Dzień 1 Maja - posta-

Po opuszczeniu dworca goś ców we W'Szystkich fabrykach Jednoczesme wbowi.ąz~ją - premier Zapoto~ky i m1m- nawiamy powiększyć zadania Obie m;ejscowości zostały za· 
cle spotkali się znów z serde- i zakładach pracy. Coraz po- się do stałego podnoszenia Ja-

1
ster sp.raw zagrarucznych Cla jęte przez chińskie wojska lu· 

cznym przyjęciem licznych wszechnie.dsza staje sie świado kości produkcji i osiągnięcia men~ (Dalszy ciąg ~a str. 2-eil dowe. 



Nr 108 
str.-1, ----------------------
__ ........... ..., ____________________ ~~~~~-------------
W ł d · , ' CJ plany przekroczone Tokarz Henrvk Bortkiewicz z ros a wy a J n os c p r a -- -laureat nagrody stalinowskiej 
Komunikat Centralnego Urzędu Planowania o wykonaniu Narodowego planu Gospodarczego w I kwartale br sp!tk~::?~t:m w B;~~i::~:e:: ~~~~:t1iak s;:a pr:;~~:~iłe~ 

· chanieznym Leningradzkich Za i która w e1ąiU meJ pre.cy sta .Centralny Uirzą~ Planowa- 1 ~ym na najwazniejszych od- I Rolnictwo, hodowla kładów Budowy Ma.azyn im. ła. mi 8i~ bliska i ·droga., oka· 
ma .ogłosił koanunlikat o wyko c:mkach plany na okres spra- Swierdłowa. Stał on przy swej zała się doszczętnie zniszczo-
na.mu N~owego P~anu Go- wozdawczy zostały przekro- 2. W rolnictwie wyn:iki uzy- W okresie sprawoz.dawczym toka-ree i iszllfował stożkowa- na. Bezpośrednio po powroeie 
gpodarczego w pierwszym c:z.one. Reforma systemu płac skane w okresie sprawozdaw- przybyło 1.190 nowych trak.to- t koł b t udało mi się uruchomić zale· 
kwartale 1949 roku. Poniżej po i norm, realizowana w pierw- ed t . . - t rów. Liczba traktorów przygo- e o .zę ~ e. . dwie 'eden mał oddział. Na-
dajemy pełny tekst tego komu szym kwartale 1949 r. przynio- czym prz s awiaJą się nas ę- towanych do wiosennych prac . B~rtkie~ez .pra.eowa~ epokoJ tyehm~ast stanąf em przy tokar-
nilcatu. sła wzrost wydajności pracy pująco: h ··~~•~l~ ok 600 rue i rytmicznie. Szpmdel to· 

Realizacja Narodowego Pla- robotników, ujawniający się w W wiosennej akcji siewnej rolniczyc VVJ ... ;.,=<> · 13· · karsli:i obracał się z niezwyk- ee„. 
nu Gospodarczego IUl rok 1949, I wylkonywaniu i przekracnniu roz.prowadzono ok. 20 tys. ton W ramach akcji pomocy kre łą. szybkością, robiąc 1350 obro Wkrótce fabryka nasza. 
w pierwszym kwartale 1949 r. nowoustalonych norm. zboża siewnego i ok. 13 tys. dytowej dla gospoda~tw chłop tów na minutę, przy szybko- otrzymała nowe urządzenia. 
pt'Zebiegała pomyślnie, przy ton ziemniaków sadzeniaków. skich, uruchomiono 1.350 nńlio śei cięcia 700 metrów na minu Jedna z tokarek zw-róeila szeze 

Wykonanie planu w przemwśle w ramach akcji kontrakto- nów złotych na akcję siewną, tę. Nad tokarką. unosił się lekki gólnie mojQ. uwagę: miała ona. 
' wania upraw zakontraktowa- orkę i nawozy. dym. skrzynkę biegów, pozwalają.cą 

1. W przet:iyśle państwo-,cji pods~wo:"'Yc)l art~kuł?w no w ciągu kwartału: Na rynku mięsa i tłuszczów, Do tej pory we wszystkich na osiągnięcie od 30 do 1350 
wym wykonaru.e planu produk pmedstawia S1ę następUJąco. tu•. ha • /o planu wobec niedostatecznych je- podręcznikach tokarstwa jako obrotów. Ponieważ wiedziałem, 

Artykuł 

~g!a elekttyCZJna I o a • 
Ropa nattowa 
W ęg:iel kamienny 
Koks ••••• 
Surówka ••• , 
Stal surowa • • , • • , 
Cynk • • • 
Ruda żelama , • • 
Azotniak •••• 
Saletrzak . . . • • • 
Superfósfat mineralny . • • 
Obrabiarki do metali i drzi?wa 
Parowozy normalnotorowe 
Wagony osobowe .... 
Wagony towarowe (węglark:) 
żarówki oświetleniowe 
Cement portlandzki • , 
Szkło okienne . . . • • • 
'I1kaniny bawełniane • • • 
Tkamny weł.niane . . • • 
'I1k:aniny lniane i pakulane . 
Tkaniny jedwabne . . . • 
Papier •••.•.•• 
Skóry podeszwowe . . • . . 
Skóry wie?'"l.Chnie i futrówka . 
Olej surowy 
S61 
Spirytus 100-proc. 
Patiierosy • . • • • • 

g, ... .:.., .: Burako'w cukr. 
236 

rocznego s.zcze dostaw, zakłócenia r6w- normalna przeciętna. ezybkość że szybkość cięcia zależy w du 
g, .!! ~ a"' :: =.; 101 nowagi trwały w dalszym cią- cięcia figurowała. cyfra. 50 _ żej mierze od ilości obrotów, 

"li i Il ~~~~~ Ziemniaków 
85 

gu. 60, ale już przed wojną. w postanowiłem spróbować no· 
~{~ ~ł: ~~ie 1: przemysłowych 63 Przebieg akcji „H'" kształlto- warunkach laboratoryjnych in wyeh metod cięcia. 

j li; fa 3 ""j Rzepaku 89 99 wał się jednakże pomyślnie. żynierowie radzieccy osią.gali Oprócz dobrej obrabiarki 
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·,., „... ~ Lnu - słomy 74 123 w ramach jej zakoillt.raktowa- szybko§ć cięcia 200 metrów na niezbędne są. w tym celu trwa.-
26 104 KQ!lopi 7,9 112 no ponad 106 tys. ton otrąb, minutę. Młody tokarz, Henryk le i twarde, odporne na wyso-
26 110 Tytoniu 13,2 98 zaszczepiono szczepionką prze Bortkiewicz, osiąg!l na swej ką. temperaturę rylce. Inżynie· 
24 103 Dostawy nawozów sztucz- ciwróżycową ponad 930 tys. tokarce szybkośli sięcia prze- rowie dostarczyli nam dosk.o-
26 114 nych dla rolnictwa wyniosły sztuk świń. W okresie spra- kra.czają.cą. znacznie wyniki fa- na.łych rylców z płytkami • 
25 116 do 31. III. 1949 - 537 tys. ton, wozdawczym funkcjonowało boratoryjne. twardych spławów metali. Chęt 
28 125 przekraczając tym samym o 13 j 119 Poradni żywienioiwych, ó- Nie dziwnego, że wyniki te nie realizowali oni w praktyce 
27 n: proc. dostawy całego sezonu bejmujących ponad 48 tys. go- wzbudziły gorą.ee zainteres<>- moje propozycje racjonalizator 
26 100 wiosennego roku 1948. I spodarstw. wanie wszystkich czołowych to skie, eo więcej, podsunęli mi 
~~ 117 karzy leningradzkich. Zreszt'ł wiele nowych pomysłów. 
26 195 Komunik ac,· a i transport nie tylko leningradzkich i nie w wyniku tej twórczej wsp6ł 
25 142 tylko tokarzy. Bortkiewicza pracy - robotnika z inżynie-

d · dzil to · 1 podręcz rem - udało mi si<> wyJ·aśnić 19 91 3. Prizewozy towarów koleją wych z merws7.ego kwartału o wie au r wie u · " 
..,. ik6 d t Ogłobl' n roz wiele ważnych dla produkcji 23 123 osiągnęły w tonach 95 proc. 1948 r. W szczegó1noścl, zespół n w, ocen 1 • · 

24 87 mawiał z nim sędziwy uczony spraw. Przekonałem się np„ że 
28 171 planu kwartalnego, tj. 21 proc. Gdańsk-Gdynia wykonał 117 laningradzki profesor Sokołow tokarka drga nie tylko skut· 
24 135 planu rocznego, przekraczając proc. planu przeładunków skij, złożyło mu wizytę wielu kiem jej własnych obrotów, 
30 114 ° l3 proc. przewozy z pierw- morskich. W Szczedn!e-Swi- wybitnych specjalistów. lecz również poi wpływem są.· 

szego kw.art~łu 1948 ~· Przewo noujściu stosunek wykonania siednich warsztatów meehaniez 
25 i~~ zy pasazerow wymosły 103 planu za pierwszy kwartał ro- „Będę musiał ~rzerobic i pod nyeh. Natychmiast po zlik~·ido 23 

120 proc. planu kwartalnego, co ku 1949 do analogicznego okre nownie opracował" w swyb~ pśo. waniu tych wibracji 8zybkość 27 stanoWJ. 24 proc. planu roczne- . . ręczniku rozdzia o szy 11.0 c1 
26 124 go i llO proc. przewozów z su w roku ub1egłym wymó~ł cięcia. _ oświadczył publiez· cięcia zwiększyła &ię do około 
26 108 pierwszego kwartału 1948 r. 283 proc. nie docent Ogłoblin po rozmo· 200 metrów na minutę. 
25 173 wie z Bortkiewiczem. Następnie rozpocząłem eks-
27 135 Przeładunek w portach mor w. z. prezesa: k ń ł k perymenty nad rylcem, zmienia 
25 119 SklC. h os1·ągnął ogółem 117 - U o czy em ·ursy prze- k ł t 

k 1 · f b d ją.e jego szta t geome ryezny, 26 93 proc. planu kwartalnego, a 23 (-) dr St. JędryehOWl!kł sz 0 ema a ryeznego na wa dzięki czemu mogłem zwięk· 
39 116 proc. planu rocznego, tj. 140 I lata przed WOJW·ną. d-: opowi~da szyć szybkość cięcia. do 700 me 
30 162 ł d nkó t W 15 kwi-"-'a 1949 r. Bortkiewicz. mu wy u· proc. prze a u w owaro- arszawa, "'"'1.l chu wojny poszedłem na front. trów na. minutę. 

Dzień zwycięstwa. zastał mnie Z doświadczeń moich nie ro-

1 owym •1 osi·ągn i·ęc•iami• produkcyi·nymi• w odległości 8 kilometrów od biłem żadnej tajemnicy. Wkrót Berlina. z n odznaczeniami ee na oddziale naszym połowa 
bojowymi, z ogromnym zapałem towarzy pracowała tak samo 
do pracy nad odbudową. znisz- jak ja; a koledzy moi: Sok?

odpowiemy na imperialistyczny Spisek przeciwko pokoiowi f czonego przez hitlerowe6w f kra łow, Ardow i Kropaezew mnie 
ju, wróciłem do mego rodzin~e- nawet czasem prześcigali. Suk· Setki tysięcy ludzi pracy włączą się do l Czvnu Ma1· oweoo go miasta - Stalingradu. Wie- eesy ich stanowiły jednak dla 

. e działem, że przecierpiał on dlu mnie jedynie powód do rado-
(Dokońozenie u str. 1) wynoszącego 28.000 sztuk o 4. Zmniejszyć godziny posta l Współzawodnictwo pracy na gą., ciężką. blokadę, że był bom śei. 

nałożone na naszą instytucję, wartości 127.000 zł do dnia 23 jowe maszyn produkcyjnych o :>ddziałach produkcyjnych po- hardowany i ostrzeliwany przez Gazety rozgłosiły szeroko mo 
podejmując szereg dodatko- kwietnia, do godz. 15,30. 1 proc. większyć w stosunku do I artylerię nieprzyjacielską. A~e ją metodę, którę, zaczęto sze-
~h ZOł>?wiązań dl~ wszyst: ZJEDNOCZONE FABRYKI ZAKŁADY DZIEWIARSKIE kwart~łu 49 r .. 0 15 proc. to, co ujrzałem po przybyc~u ro ko stosować w rozmaitych ki~h placowek naszeJ instytu FIRANEK I KORONEK im. EMILII PLATER Po~~kszyć złobek z 30 do do fabryki , przekroczyło mOJC 
tjl. w ŁODZI . . . 40 mieJSC. najgorsze przewidywania. fabrykach radzieckich. Moja 

1 Postanawiamy p1:2ekro- Oddział Nr 3 Dla uczczenia Międzynarodo Oddział Farbiarnia b w'ą OJ'c1'ee móJ', który przez 20 wytrwała uporczywa. ,praco. ·ć lan obrotów za pierwsze wego Swięta Klasy Robotni- . . . . . ~o 0 1 
c:r;y P . . b Załoga Państw. Zjedn. Fa- czej w Czyrrle I-Majowym za '"llązuJe się zmrueJszł'c zwro- lat pracował w tejże fabryce przyniosła mi zaszczytne od-c~ p:1~!:~y· podnieść bryki Firanek i Koronek w Lo łoita zobowiązała się m. in.'. ty.z fai:by o 50 proc. 1 poza go ja.ko tokarz, zginął w czasie znaczenie. 

· . ś - c na odcinku dzi, Oddział Nr 3, dla u czcze- Szwalnia: wYkonać plan dz:marm pracy . uporządkować -------------------------=:J.~1y~ ~!sfęcznde o 50.000 ni~ Swięta 1 Maja postanowi- kwieit!li~wy z nadwyżką 18.000 teren całego ObJektu. Co p1·ęc' m1·nuł - nowy dom. 
zł na pracownika. ła. · szt. biehzny. URZĄD POCZTOWY Nr 6 

3. Zobowiązujemy się do ~· Pans~o:"'Y plan. pr?<luk- Kraja.Inia: zmniejszyć odpad wykon' cza s1·ę w Zw1"qzku Radz1"eck1°m końca maja b. r. zaprowadzić CYJDY w mies'lącu k~etmu WY ki o 2 proc. Pracownicy Urzędu Poczt~ 
w naszych sklepach czystość, kon3;ć w 1!2 proc. 1 dać na Wykońc:ralnia: 7-mniejszyć ro wego Nr 6 - wspólzawodni- MOSI<W A (AR). W c ągu lach robotniczych Ukrainy od::la 
estetykę urządzeń i uprzej- dz:ien 1 MaJa ponad plan 7.ooo boty w toku o 50 proc. czący z załogą 14-go Urzędu trzech lat powoje111nej pięcio1 3 : . no do zamieszkania 21 milionów 
mą o~ę konsumentów. metrów. . . . _ Dziewi~;nia Z?bowiązuje się Pocztowego, postanowili za~ ki przedsi ębiorstwa państwowe, me'lirów kwadratowyrh powierz-

4. Podnieść fundusz akcji so . 2· Podroeść Jakość tkamn ~ uruchom;~ przyJęte maszyny z kreślony pl8!1 całoroczny wy-· ill5tytucje i rady miejskie oraz chili mieszkalnej. 
cjalnej z 12 milionów ub. roku zurowych przez . zastos<;>wai;ue komasac.i1. konać do drua 30 września, o- sama ludność przy pomocy kre-
do 45 mlłionów w roku bieżą- przędzv bawełmanej 1 osią· Warsztaty Remontowe zobo- raz zwiększyć prenumeratę dytówpaństwowych zbudowa- W latach powojennych odi,:i. 
cym, otworzyć do 1-go Maja gnąć 98 proc. 1 gatunku. wiazuią sie wykorzystać nagro kolportowanych przez siebie ły i oddały w miastach i osie dawano i oddano do eksp!oa!a-
świetlicę dla 35 dzieci i przed- ~· ??Ian o~cz~nościowy w madzonv. złom i uporzadkować czasopi~m i wyłść zwycięsko dlach robotniczych 51 mil. m. cji w Leningradzie 2,5 mil'ona 
szkole dla 50 dzieci naszych tn'leS'1ącu kwietniu przekroczyć ten odcinek p:>za godzina- ze wspołzawodn'ictwa z .. czter kw . . powierzchni mieszkalnej. m. kw. powierzrhni mieszka!• 
pracowników." 0 IO proc. mi pracy. nastką". W okrresie od 1946-1948 ro- nej. 

ZAKŁADY PRZEMYSŁU 
DZIEWIARSKIEGO 
im. T. DURACZA Komitet Obchodu 1 Maja 

• • • ku w miejs.cowościach w:ei· Na invvestycje w dziedz:im( 
Dla uczczenia Kongresu sk'ch zbudawano i. od-budowano budownictwa mieszkaniowego 

Związków Zawodowych, którv pr~-zło l.600 tysięry dom.iw w ciągu obecnej p · ęciolatki wy· 
odbędzie się w dniach od 22 mi~szkalnych. W. __ 1948 rok~• :'<: asygnowano 42,3 miliarda rubli. 
do 26 maja załoga nasza zobo- ws•ach . Federac_r. R?Syrsh!J W tym ok>resie odbudowuje się 

PraCO)WlicY Zakładów Rr7.e
mysłu Dziewiarskiego im. Te
odora Duracza, postanowili 
uczcić Swięto Pracy przez wY
konanie planu kwietniowego, 

Komitet Obchodu Swięta 1 
Maja podaje do wiadomości, że 
rozpoczął urzędowanie w lokalu 
Mlejsklel Rady Narodowe), przy 
ul, Nowótkl Nr. 16 w godz. od 10 

W. Ażaiew 117 

Daleko od Moskwv 
" 

Druga brygada us.tawiala n.a dirzewach wsporniki z izo
latorami. Ktoś z komsomolców, zauważywszy inżynie
rów, krzyknął głośno, tak że się rozległo po całym 
lesie: 

- Patrzcie, oto oni! 
Widocznie czekali tu na Beridzego i Kowszowa. Bry

gada natychmiast przerwała pracę. Zbiegli się ci, któ
rzy gotowali, i ci, co podawali wsporniki, i ci wreszcie, 
którzy je przymoco'Wywali. Gwarnie okrążyli gości, któ
rzy usiedli na leżącym drzewie. Ze wszystkich stron po
sypały się pytania o sytuacji na froncie, o nowinach 
w z:-.rządzie i mieście, o znajomych. 

Aleksy ujrzał Gienka Pankowa. Watowane spodnie 
i ściągnięta pasem watowana kurtka bardzo go pogru
biała, tak że wydawał się jeszcze mniejszy. Nos miał 
spuchnięty - widocznie wskutek odmrożenia. Gienek 
trzymał się bardzo dumnie, a kiedy Aleksy zawołał go, 

- No, jak tam Gienek, przyzwyczaiłeś się do życia 
w tajdze? - zapytał inżynier przyciągając chłopca do 
siebie. 

- Przyzwyczaiłem się, dlaczegożby nie - odoowie
Cłział :. odcieniem nieufności. . 

·tej do 13-teJ l od 15-tej do 18-tej. 
Telefon Nr. 117-08. 

SWIĘTA wiązuje się wykonać plan z21 przeałętme co pięc minut po- i zbuduje ogółem 72,4 miliona 
miesiąc maj 49 r. do dnia 26 wstawał nowy dom. m. kw. powierzchni mieszkal-

KOMITET O,BCHODU 
1 MAJA 

w lodzi. maja 49 r. Po wojnie w miastach i osi!d nej. 

On jest przodownikiem, zuch z niego - najlepiej 
i najszybciej zawiesza wsporniki. Włazi na drzewa jak 
wiewiórka - pochwaliła Pankowa dziewczyna, w któ
rej Aleksy poznał Zinę, byłą sekretarkę Załkinda. 

- Podobno, do Nowińska przyjechał Utesow z jaz
zem? Czy to prawda? - dopytywała się niecierpliwie 
jej koleżanka, chuda dziewczynka w watowanym kaf
tanie. 

- Czy widziałeś ojca? - ciągnął dalej Aleksy. 
- Widziałem, bo co? 
- Napewno namawiał cię, abyś poszedł razem z nim? 
- Po co miał mnie namawiać, kiedy ja mam swoją 

pracę - z godnością oświadczył Gienek. - Ojciec iest 
skierowany na cieśninę i my również tam idziemy. 

- Jednakże odmroziłeś sobie nos ... Powinieneś być 
ostrożniejszy. 

- Ech tam! Z innymi jeszcze gorzej. Nawet Kola 
Smirnow chodzi z ciemnymi plamami na twarzy. 

- A gdzie on jest, Kola? rozejmał się Beridze 
- Tam biegnie! ' 
Wysoki Smornow pędził donich na nartach zręcznie 

lawirując pomię~y drzewami. ' 
A - myśmy natl\pęli się wazoraj na niedźwiedzią norę 

ja pierwszy ją dostrzegłem - przechwalał się Gienek ~ 
zapałem - Obudziliśmy go, rozruszaliśmy długimi drą
gruni, tak że wylazł na wierzch. 

- Straszny okropnie! Sierść skiębiona, oczy nalane 
krwią - szybko dorzuciła Zina wstrząsając się, 

- Przecież nic nie widziałaś, tylko ode mnie słysiza
łaś - Gienek popatrzył na nią z lekceważeniem. 

- No a co z niedźwiedziem? - zainteresował się 
Aleksy. ' 

- Kola Smirnow położył go dwoma strzałami. 
- Rozejść się! - krzyczał Kola podjeżdżając z bra-

wurą. 

Odepchnął obecnych i przecisnął się do Beridzego 
i Aleksego. Ubrany był lekko, po sportowemu, nie jak w 
tajdze. Twarz jego ozdobiona brąa;owymi plamami poły
skiwała od tłuszczu. 

- Tatiana myślała ,że minęliście nas idąc wzdłuż rze
k: - powiedział witając się z inżynierami. 

W obecności Koli rozmowa toczyła się żwawo, tak że 
nie spostrzegli jak upływał czas. Gienek zmarzł i zaczął 
podskakiwać, Beridtze wciąż rozglądał się na wszystkie 
strony. 

- A jak Tatiana daje sobie radę? Czy słuchają jej? -
zapytał Kolę półgłosem Jerzy Dawidowicz. 

- O to, możecie być spokojni! Ona każdego zmusi do 
posłuszeństwa. Jeśli chcecie, to mogę zademonstro~ii.ć? 
- Kola pochylił się do Gienka i szepnął: Tatiana 
idzie! 

- Tatiana! - zawołał Gienek nagle i tak głośno, te 
a:': Beridze drgnął. 

fo. d. 11.) 
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EUGENIUSZ POTTl'!R 

Pieśni rewolucyjne 
\BOLESŁAW CZERWIEŃSKI 

J 

• 

llliędzqnarodóH'ka 

Wyklęty, powstań ludu ziemi! 

Powstańcie, których dręczy głód! 

Myśl nowa blaski promiennymi 

Dziś wiedzie nas na bój, na trud. 

Przeszłości ślad dłoń nasza zmiata! 

Przed ciosem niechaj tyran drży. 

Ruszymy z posad bryłę świata, 

Dziś niczyra - jutro wszystkim myl 

Bój to będzie ostatni 

Krwawy skończy się trud, 

Gdy związek nasz bratni 

Oi:snie ludzki Fód. 

Nie nam wyglądać zmiłowania 
Z wyroków boskich, z carskich praw; 
Z własnego prawa bierz nadania 
I z własnej woli sam się zbaw! 

Niech w kuźni naszej ogień bucha, 
Zanim ostygnie - przekuj stal, 
By łańcuch spadł z wolnego ducha 
A dom niewoli zniszcz i spali 

Bój to będzie ostatni itd. 

Rządzący światem samowładnie. 

Królowie kopalń, fabryk, hut, 
Tym mocni są, że każdy kradnie 
Bogactwa, które stwarza ludi 

W tej bandy kasie ogniotrwałej 
Stopiony w zfoto krwawy pot 
Na własność do nas przejdzie cały, 
Jak należności słusmej zwrot. 

Bój to będzie ostatni itd. 

Dziś lud roboczy wsi i miasta 
W jedności swojej stwarza moc, 
Co się po ziemi wszerz rozrasta, 
Jak świt łamiący wieków noc .•• 

.Precz, darmozjadów rodzie sępi! 
Ceyż 'nie dość żeru z naszych ciał? 
Gdy lud wam krwawe szpony stępi, 
Dzień szczęścia wiecznie będzie trwał. 

Bój to będzie ostatni 

Krwawy skończy się trud,. 

Gdy związek nasz bratni 

Ogarnie ludzki ród. 

robotnicze 
I 

I 
Nadchodzi dzień 1'1Jo Maja, święto pracy, chioeń mllllMestacjl 

sił oraz dążeń proletariatu mia st I wsi całego śW\lata. W latach 
ucisku w dniu tym masy !udo we PO<lskl ~ywiołowyml ! demon
stracjami pogłębiały swe rewolucyjne pn:iekoMnla 1 •złomną 

. wolę zwycięstwa. 
Podajemy teksty najpopular niejazych pleśni rewolucyjnych I ro 

botniczych, którymi rozbrz.mlewały 1-majowe pochody. 

O cze.lć H'Ont, 

panowie n1aqnaci 
Gdy naród do boju wystąpił z orężem, 
Panowie w stolicy bawili. 
Gdy naród zawołał: „Umrzem lub zwyciężym!" 
Panowie o czynszach radzili. 

O cześć wam, panowie magnaci, 
Za naszą niewolę, kajdany! 
o cześć wam, książeta, hrabiowie, prałaci 
Za kraj nasz krwią bratnią zbryzgany. 

Armaty pod Stoczkiem zdobywała wiara, 
Rękami czarnymi od pługa. 
Panowie w stolicy kurzyli cygara, 
Radzili o braciach zza Buga. 

O cześć wam itd. 

A kiedy nadejdzie godzina powstania, 
Magnatom lud ucztę zgotuje. 
Muzykę piekielną zaprosiru do grania, 
A szlachta niech wtedy tań_cuje. 

O cześć wam itd. 

WŁADYSŁAW BRONIEWSKI 

Pionieroftl 
Jeśli serce w piersi za ciężkie, 
pierś rozetnij i serce rwij! 
Wyściel drogę wiośnie zwf cięskiej 
mostem ramion, purpurą krwi. 

Jeśli z pieśni krew nie wytryśnie, 
starczy okrzyk roLgrzanych luf! 
Wytęż oczy! Zęby zaciśnij! 
Stawaj w szeregi! Nie trzeba słów. 

Cóż, że depczą? Cóż, że są siłą? "" „ 
Cóż, że mi,ażdżą kolbami twarz? 
W mur głowami! Serca n.a wyłom? 
W dni Bastylii zwycięski marsz. 

W pierś niech biją młotem, -
nie pęknie! 

Zatnij usta, choć w ustM:h krew „. 
Jesuze będzie jaśniej i piękniej, 

będzie radośl: i będzie śpiew. 

Czerwonq Sztandar. 
Krew naszą długo leją ka.ty, 
W ciąż płyną ludu goTZkie łu:y, 
Nadejdzie jednak dzień zapłaty, 
Sędziami wówczas będziem my! (bis) 

Dalej więc, dalej więc, wznieśmy śpiewł 
Nasz sztandar płynie ponad trony, 

Niesie on zemsty f;rom, ludu gniew. 
Przyszłości rzucając siew, 
A kplor jego jest czerwony, 
Bo n.a nim robotników krewi (bis) 

Choć stare łotry, nocy dzieci, 
Nawiąza.C chcą stargauą nic, 
Co złe, to w gruzy się rozleci, 
Co dobre, wieczn~e będzie źyć! (bis) 

Dalej wi~ dalej więc, itd.. 

Porządek sta!l'y już się wali, 
Żywotem dla nas jego zgon. 
Będziemy wspólnie pracowali, 
I wspólny będzie pracy plon! (bis) 

Dalej więc, dalej więc, itd. 

Hej! razem. bracia, do szeregu! 
Z jedn.111ką myślą, z dłonią ' w dłońt 
Któż zdoła Wstrzyma.C strumień w biegu, 
Czyż jest na świecie taka broń? (bis) . ,.,. 

Dalej więc, dalej więc, itd. 

Precz z tyranami, precz z ździercami! 
Niech 7.ginie podły stary świat, 
My n.owe życie stworzym sami 
I nowy zaprowadzim ład! (bis) 

Dalej więc, dalej wi.ęc, itd. 

WACŁAW .SWIĘCICKI . 

ll'arszawianka (li} 
Smiało podnieśmy sztandar nasz w górę, 
Choć burza wrog!ch żywiołów wyje, 
Choć nas dziś gnębią siły ponure, 
Chociaż niepewne jutrc niczyje ..• 
O! bo to sztandar całej ludzkości, 
To hasło święte, znak zmartwychwsta.nia. 
To tryumf pracy, sprawiedliwości, 
To zorza wszystkich ludów zbra.tania 

Na przód Warszawo! 
Na walkę krwaiwą, 
Swiętą a prawą. 
Marsz, marsz, Warsu.wo! ... (his) 1 

Dziś, gdy robÓczy 1uagin1e z głodu, '-·„· 
Hańba w rozkoszy tonąć, jak w błoc'.e. 
I hańba temu, kto z nas za młodu 
Waha się stanąć choć na szafoc!e! 
Nikt za ideę nie ginie marnie, 
Z czasem zwycięża Chrystus Judasza!! 
Niech święty ogień serep ogarnie, 
Choć wielu padnie, lecz przyszłość nasza 
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Z teatróaw lódzhich wysta<Wien.ia obrazka „Galąź Dialog pomiędz.y dyrektorem ra&atorstwo postaci ze sztuk Wacław Scibor - milczący 
kwitnącej jabłoni". teatru „Małe Zwierciadło" a „Matka" i „Powódź" wynika autor, był rzeczywiście milczą-

T t P h O T t 
u Akt I jest rea.l!istyczilly, wpro dyrektorem „teatru snów" jest przecież i tak z samych sztuk, cy. Chłopiec tj. Tadeusz Sko-ea r Owszec ny Wa ea ry wadza w zasadnicze zagadnie- swego rodizaju upostaciowaną a koncepcja walki z realiz- rulski był bardzo ul1rycznio-

" aia sztuki. Drugi akt jest swe- dyskusją o realiźmie i idealiź- mem za pomocą duchów jest ny. Dlaczego taka właśnie po-
Komedia w 3 aktach Jerzego Szaniawskiego go rodzaju teatrem w teatrze, Inie w sztuce scenicznej. Oczy- absolutnie nieprzekonywują- stać ma służyć za argument w 

co podkreśla druga kurtyna i wiście w myśl intencji Sza- ca. Wszystko tchnie przyby- walce z realizmem, pozosta-
Reżyseria Irenv Grywińskiei składa się z dwóch krótkich niawskiego zwycięż;a idealizm, szewszczyzną i dawno prze- je tajemnicą autora i reżyse-

. . obra7Jków scenicmych: „Mat- romantyzm, fantastyka, intu- bruniałymi chwyta.mi post - ra. 
Jakze trudna jest rola recen n'.1 ~gól umot~~ scemcz ka" i ,,Pawódź". Pierwszy o- icjonilzm i moralimn. Fanta- maeterlinckowskimi w piran- . . . . 

zen~ tea.tr~ego. Tak bardzo 01E'. 1 ~o~, Jakim się pasłu- braz ze swoim psychologiz- styczny dyrektor „teatru dell!icznym skrzywieniu. Zresz Zbigruew Jabłonski . ":' roli 
ch01ałb.Y UJrzeć ":'szystko w guJą, Jest Z'fWY· J~nakze pod mem, nastrojowością, efekta- snów" argumentuje snami i tą czego tu nie ma? Bergso- M?°:tka był całko.w1c1e na 
jak na:Jlepszym ś~eit;le, a ~ym ~ględ~ ideologic~ym S7i8.- mi muzycznymi, przY'PQIIlina zjawami. PrzychodrLi „chłopak n:izm nie bergsonie:m we freu- ~,eJs~u. Zygm.unt Zmtel w ro 
czasem coraz częśc1eJ traP\,fo mawsk1 we wszyst~ch, si.yych sztuki Czechowa. z deszczu", na tle ,,krucjaty dawskim sosie z mistycznym ~ wozne~o, bardzo ~rusz~ł 
smutne pytanie: „dlaczego. · . utworach repr~e~Je synaito- Do leśniczów.kri. pmyipadko- dziecięcej", romantycznych żoł posmaczkiem. To wszystko u s1ę . ~WOJą . grą. W1dzow.ie 

.Dlaczego na przykład teatr, pogląd wyraźme ideal.:istycz- wo przyjeżdża pod.różna. Do- nierzyków, którzy polegli. Zja nas w Polsce po cięźkich i re- ,mmeJ. Jamna Mordka, zako-
n:te mający mocnego zespołu ny. 'ad _ . . ł . k wia s.lę z naręczem kwiatów alnych niestety doświadcze- chana w Dyrektorze, dość 
aktorski · li ił za Dwa Teatry" wysta••'"·o Wl uJe się ona, ze cz owie • ' ' • wdz.iecznie opowi·~dała swe 

. ego, me CZ"'f s . na " . ' ":'~ ne w którym si nie d ś kochała, miilcząca Lizelotta, która po- niach okupacyjnych na nikim · ~ . 
muiry, ale podejmUJe się wy- parę l~t tern~ w ~rakowie, w mieszka tu ~~: Porzucił legła w gruzach Warszawy. nie może wywrzeć wraźenia i s~y. Dai:iut~ ,Karole:v-;icz ":'°lf'.
stawiania szJtuk, których wy- Katowicach i na mnych sce- tudia . • . . art t Zjawiają się postacie sztuk sce stanowczą trąci myszką po- liśmy widziec w roli zyweJ L1-
staiwić nie potrafi? n1l;ch, wywoła~ wó~zas oży- ~tal l~ś~~~Je ~ oż:i.f~:'. niemych, wystawianych przed mimo całej scenopisarski~; u- zelotty. 
~:>l~o teatr, który w za- ~oną d~s~usJę. U~w~r ten !Do Matka żony 7JWY"kła chłopka, wojną przez dyrektora. Leśni- miejętności autora. Teatr S2ltukę „Matka" mO<i;na do-

lozemu swym pragnie przemó- ze bardZleJ wyraziście od m- d t lk ' j · zdn czy ze sztuki Matka" uzupeł- snów teatr lirycznych wzru- brze zagrać i nie raz była do-
.' d 'dz .__.__,_ n h ztuk s -•- ki g k g Y Y o pozna· e przeJe ą, " , 

W:1c 0 Wl a rouvw.llJA;L.~go, ro- Y~ .s zau.JICl'WS e 0 u ~ broni szczęścia swej córki, na rui.a s~tukę, mówiąc o swej tę- szeń, t.eatr antyrealistyczny brz~, zagrana. Ni~stety, ;Aldona 
b1 nagle gwałtowny zwrot, wy ZUJe Jego śwtlaitoiPogląd i rodo . j · b · h ł dla sknocie do ukochanej Matka pod każdym względem z.arów Jasmska · w roli matki była 
... aWJ· jąc Dw T-"'"- " Jerze wód 1•rt;eraci..i a tym samym mawia ą aze y wyJeC a a . . . · , . 
a• a . " a :;"""Y ' . u ·~„ . uniknięcia fatalnego być mo- zaś powiada, ze prze]ezdna ko no z racji swej treści jak i kon mało przekonywuJąca, nazbyt 
go Szamawsk:iego · daJe . klucz do odcyfrowama że spotkama. Melodramat Q1Pe b1eta wiecznym cieniem poz<?- cepcji sceniczna - forma mej szorstka. Również Tamara Pa-
iD;1cze~o tę ~ł~e s~fę s~~ki. i' od tT ś . R ruje wszy8tkimi jakże dobrze stała w ich domą Zjawia s1ę nie leży chyba na linii prog.ra- sławska (Pani) i Jerzy Adam-

"Y rał erown:ik literac . e: . ~cz.n. Jmy e Cl. zecz l dawno znan~ chwytami syn z „Powodzi" i mówi o mu repertuarowego robotni- czak (Leśnicz.y) nie potrafili 
fO teatru, Juliusz żuławski, ł dz1eJe s1ę w r. 1939 w przede- tr . h f lrtó . k swych wyrnutach sumienia. czej Łodz.i wyczuć intencji autora jedy-
J,ak pogodzić ten wybór z jego dniu wo.iny. Pie.r:wszy akt roz- ~a~ OJCIW~\ de ei!~ e'ci:io !~- Postać ojca prześladuje go za- w st : · ....... k· b ł ł nie chyba Elżbieta Skalska 
"'r<>gramowym.i artykułami w grywa Silę w gabinecie dyrekto smeg, muzy a, zwon Z . . ł . Y a'Wleme Sa• u 1 Y o pe (Ż ) . ł h 
~R" ~· • h · t t Mał z · · dł „ nek tęsknota rezygnacji i pa- wsze. wycięza mora , zwycię- ne niekonsekwencii Reżyser· ona wmos a parę szczeryc 
,.uhL.mCY" d w lll1IlYC plS- ;;ytu~a ru ·~ k ~ ".::~rc1a .o . trze'nia przez okno ża „chłopiec z deszczu", albo- ka zgubiła się w tych wszvst- uczuciowych momentów. Jeśli 
aaD_cl ? n . " P . pomta~ ą ....,.yrybcędzn!" Tr ść szt ki p · ódź" J·...,.,t wiem jego sztuki zainscenizo- kich pozornych proble~ach idzie o aktorów występujących 

aczego w ,.. rograrrue czy rzeC1WS wim'lY mu zie e u „ ow "" ł s · · w p~. "-'" ó · · · · · 
&aliśm art kul Wołoszy- J:>Mgraniczny teatr snów i ma- jeszcze mniej skomplikowana. wa 0 amo zycie. S?:tuki, z nią razem zespół " v.~0UL.l. r wmez 1 om nie 

Jego, ~jący ~ię od „głę- rzeń. Tymczasem dyrektor o- Powódź zagraża rodzinie. Gdy ?'.'rzecl akt to niejako sen w a~o:t;s1:i• a nieszczęśli~ widz ~?trafili W!JŚĆ P?za dek.lama
~h" spost1'7.eŻe6 w rodza- prócz swych zajęć służbowych przybywa ocalenie, syn ratuje ś~e, teatr w tE'.atrze, ma oo I?<> s.ie~zi l słucha zupełme z.de- . Je. ~~o ;;1~, moze. to wma re 
lu: „Matka" - obrazek sce- „namiętnie i naukawo" zajmu żonę, dziecko i S>iebie, odpę- wią~ć i ~ązać wszystk:e zonentowany. ~r=~e~icz~~ra 0skrot~we obra~ 
lllr:rii.y, niby nic, odwieczny .żY je. się snami. Sny swoje oPO- tlzając ~osłem od pNeclą_ż0-= id!i~cJ~, a ró7oc~~rn: Całe przędstawienie dźwigał zbyt realistyc~feak~;!ł~~!-
&wy wątek, ekstrakt „Sme- wiada mu Laura, jego gospo- nej łodZI swego s~ar~o. OJC'.1· ermuki erzy ~fora Y na swyc~ bar~ach !Carol A- żałoby znaleźć in~e rozwiąza-
gów", trójkątów - sublimowa dyni, która kocha się w nim, Trzeci ak~ s7Jtuki _d~eJe się czące s w og e. . d~en~wicz, ktory rue sz,cz~- nie i rzedstaw:ić ·e ako u-
nt. materia uczuć miłości, wła opowiada woźny, aby w ten w Warszawie po W<>J<me, w su Sytuacja krytyka w oceroa- dzi.ł sił, .ab? na~ przeko_nac, ze dramalyzowany po~mai a wte 
mości i tęsknoty. sposób wyłudzrl.ć zaliczkę. · terenach zburzonego domu. niu tego rodzaJU widowiska rzeczywiście mteresuJe go d w adałob równie: zmie-
OczY'Wiście, te „dlaczego" Do dyrektora przychodzą: Dyrektor pootarzał się, ale pra jak „Dwa teatry" jest kłopot- wszystko, co dzieje się na sce- n~ i ~yl gr Yaktorów z 

moilna jeszcze mnożyć, ale milczący autor katastroficznej gnie odbudować swój teatr, o liwa. Jeśli na tezę b~dź co Irle. Był w miarę patetyczny, Y · 
przejdźmy do ornóW'ienia same sztuki i sentymentalny chło- którym marzył przez cały czas bądź logiczną, racjonalistycz- w miarę romantyczny, a VI. W kaźdym wypadku naleta 
IO widowiska. piec, którego dyrektOT nazywa wojny. Pozostali przy nim go- ną, autor odpowiada duchami, miarę deklamatorskl. ło się mocno zastanowić, czy 

Oddajmy, jak to się mówi, .,chłopcem z deszczu". Przyno- spodyni i woźny. Zgilllął chło- snami, widziadłami, jeśli w Dyrektor teatru snów, Adam w Łodzi, w ogóle trzeba grać 
tpsarzowi co cesarskie. Jetzy si on drobne szkice do sztuk: piec, którego dyrektor nazy- każdej chw.Lli moźe wyciągnąć Danielewicz, miał. jak to było sztukę, tak ostro I zdecydowa
ltanialW'Skt naleiy be7JSprzecz- „Krucjata dziecięca" oraz „Ga wał „chłopcem z des7JCZU". ży- z zanadrza wirujące stoliki i do przewidzenia, rolę utrudnio nie przeciwstawiającą się re-. 
6łe do wybitnych współczes- tąź kwi.tnącej jabłoni". Aktor- je auror - katastrofista. Zmę- inne spiritual:istycme cuda, w ną, a przy tYin wszystkim, ja- alizmowi i racjonalizmowi. 
ęch dramatopdsarzy. Zna te- ka, obawiając się zagra~ w ka czony dyrektor zasypia. Wów- takim wypadku oczywiście dy ko zmaterializowany duch , wy Pomysłową scenografię S'CW!ll! 

itr, zna technikę pisania sztuk Lastroficznej sztuce, w które' czas na scenie zjawia się sym- skusja jest utrudniona. Nawet glądał wcale okazale i przepi- r.: zył Zenobiusz Strzelecki, mu
scenicznych. Umie budować ma zgl.nąć pod gruzami do- boliczin.a pcstać d:vrektora te- w myśl intencji autora trzeci sowo, trzymając skrzv„owane zykę napisał Tomasz LGesse-

- &wa lliwwy. Postacie jei{o są mów, namawia dy.rektora do atru snów, akt nic nowego nie wnosi. Mo ręce na piersiach- wett& 
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Str. 4 

LUDWIK WARYŃSKI 

Jllazur BaJdanla.-skl 
Do m~ra stań wesoło, 
Buntownicza wiaro! 
Suń wesoło, dalej w k&ło. 
Warszawo i Karo! 

Wróg ma dla nas kajdan dużo, 
Ma też dużo tiuem, 
My weseli, bo kajdany 
Dzwonią nam mazurem! 

Nam pałacem - turma. Kara 
JjJa nas strój balowy: 
Kamrżnicza kurtka szara 

I rz:naczek pąsOWy! 

W tych pałac.ach l w tych strojach 
Hulamy ochoczo, 
Bo na.m myśli i sumienia 
Zgryzoty nie mroczą. 

Uczuć naszych mur nie studzi, 
PłO!Dą ooe żarem, 
I w tym piekle żyjem młodzi 
Całym życia czarem! 

Dziewcząt naszych ocząt blasków 
Nie mgłą łzy zwątpienia, 
Bohaterskich ich serdu::ł:ek 
Nie łamią cierpienia. 

I w~ch piosnek dźwięki 
z ust ich płyną mile, 
2e nie zgadniesz, jak bolesne 
l'neżywały chwile. 

Gdy którego stryczek zdusi, 
l to bagawla, 
Bo człek każdy umrzeć musi, 
Gwałt rodzi mściciela. 

Nasi pomszczą jak należy 
Smierć zma.rłep;o brata 
I na grób mu, zamiast wieńca, 
Rzucą głowę kata. 

1;grzyt łańcuchów i nczęk bronl, 
l'o mazur ochOC"Ay, 
Dd tej nuty serce rośnie 
I śmieją się oczy. 

A gdy tańca ~ nadejdzie, 
Nasze kazamaty 

•"" '• • Nam wybiją takt mamra 

·. 

Łańcuchem o kr21ty. 

Taki bęlhie silny, dziankł, 
że pękną ogniwa. 
A nasz mazur kajdaniarski 
Pół Polski zaśpiewa. ·· -

I po kraju dźwięk przeleCI, 
Jako marsz parady, 
w takt mazurka pójdzie ramo 
Lud na barykady. 

Gdy na skoczne te akordy 
Wstanie lud nasz cały, 
To najśmielri poprowadzą 
Raźny mazur biały. 

Po nim słonko mrok rozpr0S2y 
I znikną, jak mara, 
.Turmy, kraty i kajdany 
Z gospodarką cara. 

Pod dach własny kaidy wróci 
Zdrów, wesół i dziarski 
I dzieciakom swym · zanuci 
Mazur kajdaniarski. 

Uarsz Pierw.1ze90 . 

Spoza gór i :rze'k 
Wy~liśmy nr. brzeg. 
Czy stąd niedafoko już 

Korpusu 

Do grających wierzb, malowanych zbóż\ 
Wczoraj łll<!h, mun.dur dziś! 
Sciśnlj pas, pora iści 
Ruszaj, Pierwszy Korpus nasz, 
Spoza gór i ~k, na zachód mllll"SZt 

C7.ekaj Ma.ryś nas, 
Niedalek: czas, 
Gdy zmOra przepadnie zła. 

Będzie radość, aż błyśnie w o.ku ha. 
Nie płacz, Maryś, nie, 
Nie powtón:y się! 
Ruszaj, Pierwszy Korpus nasz, 
Salut daj na wschód, na zach6d marszf 

Będzie Wielka Rzecz, 
Pospolita Rzecz, 
Potęga wyrośnie z nas 
Na pochwałę wsi, na pochwalę miast. 
Na spotkanie dniom · 
Szklany stanie dom, 
Ruszaj, Pierwszy K0<11>us nasz, 

~ ~-~-· "~ -- pą ~6cl piana: 

I 

Pif SHI 
ROBOIHICZf 

Hqn1n /Hlodzieżq 
Robotniczej 

Naprzeciw bl~kom jutrzni 
W bitewny żar i huk, 
Idziemy silni, butni, 
Przed nami pierzcha wróg! 
N:ech głośno gnmi nasż twardy krok! 
łwiatłoścłą zwyciężymy mroki 

.Jesteśmy młodą gwardią 

proletariackich mas! (bis) 

Pracowa-ć nam kazali 
Na egzystencję swą, 
Jesteśmy już dojrzali, 
Gdy inni dziećmi są! 
Na Dog"ll<!h naszych łaficuch grzmiał 
I w t&!ct poruszeń nanyth drżał! 

Jesteśmy młodą gwardią itd. 

BierzemJ' sił zadatek 
Z fabrycznych skier i mgły, 
By wkrótce wziąć dostatek. 
Co z biedy n.&ST;ej kpi. 
Uczynią siły nasze cud! 
Potęmych dłoni naszych rzut! 

Jesteśmy młod1t gwardią ltd. 

Podajmy sobie ręce, 
Miliony silnych rąk, 
I walcząc wciąż goręcej 
Zamknijmy wroga w krąg. 

Niech błyśnie nam wolneści próg! 
Niech padnie zwyclężońy wróg! 

Jesteśmy młodll ~ltd. 

Już wali słę w ruinę 
Zmurszał?, zgniły doin, 
Z godzi.ny na godzinę 
N adchodzl jego :tgon. 
Do mety jl!8Żcze jeden krok, 
A pryśnie krwawy życia mtók? 

Więc n.tprz6d młoda gwardio 

proletariackicli IDalłł (bił) 

lllarsz Hajoawq 
/ 

(na nutę: „Gdy naród do bc>ju wystąpił z oręzem") 

W zieloność i kwiaty wiosenne ubrany 
Zawitał dzień pierwszomajowy, 
I naraz na obu półkulach światowych 
Zahuczał OC!ean ludowy: 

Dztś nikt nas do pracy nie zmusi, 
Bo dzień ten przez lud jest obrany 
By poczuł, by po>znał swą godnoś~ człowJ iczl\, 

lły zerwał, by sktuszył kajdany. 

I nasz proletariusz nie został się w tyle. 
I on dziś ogląda blask słońca, 
?-iaradom, zabawom poświęca dzień cały, 
Wszak dzień ten - dniem jego do ko6ca. 

Dziś nikt nas itd. 

Hej bracia! Dzi§ spokój niech czoła nam zdobi; 
rrecz ż troską, cierpieniem i łżamil 
Niech każda godzina w radości nam mija1 
Dziś nie ma nikogo nad nami. 

Dziś nikt nas itd. 

Gdy milczy stuk m!otów i koła ńie watczą.. 
My chodźmy, gdzie zieleń lśni cudna. 
Na łonie przyrody niech duch się poktzepf. 
Btt walka wnet czeka nas hnudna. 

o 

Nr 109 

Hq•H•ll 
Pierw.1zo.uajoH1q 

(na nutę: „Smiało podnieśm~ sztandar nasz w górę„) 

Dziś twoje święto ludu roboc2y. 

Dziś spracowane nieclt spou:ną dłOltie, 

Niech w leps~ą przyszłość wybiegną oczt 
I żywszym ogniem nie.eh krew zapłonie.. 

Dzisiaj na '>hu świata p6łkulach 

Motory maszyn niech sobie dTZemią, · 

Niech będzie pusto w fabrycznych ulac)J 

I tam w kopalniach pod matką ziemią. 

Wiosna, jak piękne dziecię, się lmieje 
Falami blasków i zieloności, 

I w każdym sercu budz; nadzieje 

Już niedalekiej ł~szej '0rzyszłoki. 

Tak niedalekiej - wystąp włęc Wa, 
Niech solidarność moc twa podwaja, 

Wyjdź jakby jeden ze świątyń trudu 

I wypełń sohą pterws-zy d~eń maja. 

Niech luchkość widzi na własne oczy, 

Niech świat od dzisia.j nie zapomina, 

że spracowany ten stan roboczy, 

To jedna wielka zgodna rodzina, 

Która znękana swym losem czarnym -

Budzi się, zbiera siły powoli, 

Nie chcąc hyc ~ kozłem ofiarnym. 

Żyć w ciężkich· pętach gorzkiej niedoli. 

Jedna rodzina, choe ludów wielu, 

Co idzie w :vrzyszłość, pewvł. zwycięstwa, 

Swiadoma swoich sił, środków I celu 

Z mieczem przekonań, ognia i męstw• 

Niech dzień dzi!llejszs będzie święcony, 

Niech lepszą przyszłośc aft natn zagaja, 

Żyjcie robocr.e ludó~ miliony, 

W dniu uroczystym pierwnegc majil. 

Na barykady ludu roboczyt 
Czerwony sztzndar do góry wznieś! 
Smiało do ooju wytęż swe ramię, 
Bo na cię cuka zwycięstwa cześć. 

Młoty w dłoń! 

Kujmy broń! 
Miotnie stal 
Czerwone iskry w dal! 
Żar iskry tej 
Tli w piersi mej. 
Powstai.., burz, 
Pobudka gra nam już! (bis) 

ltycerze pracy, ryeerrze ducha! 
l>złś nam do boju nadszedł czas. 
Na barykady, niech bunt wybucha, 
Pobudka dziejów juz wzywa nas. 

· Młoty w dłoń itd. 

Zagrzewaj siostro do walki brata, 
Aby do boj4 odważnym był, 
By wydarł wolność, to w ręku ~ 
Aby dla sprawy walaył i żył., 

Młóty w dłoń iti:. 

Cześć Lassalowi, Marxo .ri sława, 
Precz z burżua.zją. ludowi cześć! 
Niech do Sżeregu każdy z nas stawa, 
Aby n11ukę 1ch wszędy nieśc. 

Młoty w dh>ń itd. 

• 

Hańba więc carom, panom-naszym tddermm 
Co dziś się i: nędzy naigrawa~ śmi~, 

Hańba więc klechom, wszy~tkim Olsz~ 
Co lud tumanią i z niego drwią. 

Młoty w dłoń itd. 

Na barykady, sztandar powiewa, 
Czerwone godło, wSMk tó nasz makł 
Spieszmy się bracia, już wróg przyb~ 
'Wyciąga szpony, jak drapieżny ptak. 

\ 
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Zobowiązania załogi PZPW Nr 27 w~~~e d~~r~kiecz~~~:a~i pi:_ 
Na zebraniu tym nie było Ob. Koliński proponuje zo słabnie i nie spadnie po zmniejszyć ilość od- sów - tak długo ich kierow 

referatów, ani nie było napu bowiązać się do podniesienia święcie - wnosi o zwiększe padków na tkalni do 4 nictwo bije się i walczy niby 
szonych, mądrych słów. Po produkcji tkanin pierwszego nie zaplanowanej sumy O- procent, o błahą sprawę: o płot. A 
krótkim przemówieniu tow. gatunku i zmniejszenia od- szczędności do wysokości ·!O dać na dzień 1 l\laja właściwie o dwa płoty. O je-
Kowalskiego, który przypom padków, ·a że deklaracja ta milionów złotych. 4,000 metrów gotowych de:a - który jest i o drugi, 
niał święta majowe w Pol- w pełni będzie zrealizowana ~YWYmi oklaskami witała tkanin ponad plan, którego nie ma. 
sce sanacyjnej i porównał je potwierdza swym wystąpie- załoga każde wystąpienie. A dać zakładowi na , Ten, który jest , a ktory 
do 1 Maja, który święcić niem przodownik pracy - jednomyślnie przyjęta rezo- dzień 1 Maja jedną prał 
będziemy za kilkanaście dni tow Krzysztofik. lucja była dowodem że nicę zbudowaną we włas otacza zabudowania zakładu 
- zaczęli móWić robotnicy, W imieniu tkalni mówi wszyscy że każdy robotnik nym zakresie, wzdłuż Wolbórki - znajdu-
zaczęli mówić ci, którzy wy- tow. Kiełkiewicz i Kabala. i praco~ dołoży wysiłku rozwinąć i poszerzyć je się w stanie godnym lito-
siłkiem własnym tworzą no- Tkalnia przyrzeka zmniej- i starań by zobowiązania zo współzawodnictwo inrly- ści. zmurszały, zgniły, pod-
we wartości. szyć do minimum od.P'adki i stały zr~alizowane. widualne, 

Pr te b ł · h sł Pr ł t • · I · • d • pierany co pewien czas i la.-os y y ie, . ow~. . o w pe ni przes rzeg~c wy7 Pezolucja brzmiała: meza ezme o powyz-
ste, a równoczesrue wielkie. tycznych oszczędza.ma, gdyz • • szego podnieść sumę tany - stoi sobie bidula i 
W słowach tych deklarowali przez oszczędność - jak mó ;!1Y p~coW'Di:ykł P;.11

- planu oszczędnościowe- czeka zmiłowania, aż dobra 
swój czyn, swe zobowiąz'a- wił tow. Kabała - bogaci- s · owyc a. a ow go z zł. 31.257.260 milio dusza go zwali i postawi na 
nia, którym.i uczci załoga fa my nasz kraj, a skoro pań- Przemysłu Wełniane!?o nów złotych, 
bryki swe robotnicze święto. stwo będzie bogate, podwyŻ- Nr 27. w. Tomaszo~1e -o- jego miejsce uczciwe ogro. 

Robotniey wykończalni na s~y się stopa życiowa klasy Mazowiboo~ dlna ogol- Załoga PZPW Nr 27 zrea- dzenie, zabezpieczające te-
rADRES REDAKCJI: R.S.W. dzień 1 'Maja dadzą ~.OOO m robotniczej, npn ~ ramu a uczcze lizuje swe zobowiązania. Za ren fabryczny przed niepo-
'.;Pras&". Plac Kościuszki 16, gotowych tkanin - dekla- Ob. Kwiatkowski z war- m!' Swięt;a ~ zobo- loga PZPW Nr 27 pracą, żądanymi gośćmi, dla któ-
telef. 250, godziny przyjęć ruje kierownik tego oddzia- sztatu mechanicznego stwier ~jemy s~ę: • wysiłkiem - da odpowiedź rych obecna przeszkoda-to 
10-12. lu tow. Zakrzewski, a robot- dza, iż na dzień Swięta Pra- zwiększyć Ilość. pnm~ podżegaczom wojennym i 
""'"""'""' ...... ""'"""!"""'""""'""""' nik wykończalni, tow. Więc- cy warsztatowcy dadzą za- do 91 proc„ • ~ęk~zyc międzynarodowym szantaży- żadna przeszkoda. 
naloszenia drobne kiewicz zwracając się do pra kładom nową pralnię. wybu- 0 lO procent ilosc pierw stom wojennym, da - jak Ten zaś, którego nie :mt:, 
" 8 cownic cerowalni woła: da- dowaną własnymi siłami i szego gahln!m przędzy mówi zakończenie rezolucji a który powinien być, bo 
ZGUBIONO zaśw:ladczeme RKU - my jeszcze więcej, damy zainstalują napęd na kadzie na przędzalru, - swój wkład, swą cegiełkę jest już taki dobrv zwyczaj, 
Łódź, na mmwisko Goźdz.iik Mie- zmni • • il • Ć d 
czysław, Tomaszów Maz. zawadz- 5.000 metrów - jeśli cero- farbiarskie. eJszyc os o - w odbudowę Polski Ludowej że budvnki mieszkalne, na-
ta 63. 166 waczki dostarczą w terminie Tow. Bąkowicz wzywa padków na przędzalni z i ~udow.ę ~undam~ntów Pol- wet jeśli mieszka:ią w nich 
ZGUBIONO zaświadczenie wojsko· sztuki to~ru. wsz:r.stkiclt do P?szerzenia 4 na 2 procent, ski SocJallstyczneJ. oracownicy zakładów. winny 

we RKU ~Łódź, pow. na nazwi$ko Natychmiast pada od.po- akcJ1 współzawodnictwa pra J h f sp PZPW N 29 być odgrodzone od zabudo-
Boneckl Mieczysław, Tomaszów wiedź cerowalni. Tow, Tokar cy, a. tow. Duk, widząc w unacy u ca przy r wań fabrycznych, też prosi. 
Maz. Żymierskiego 39. 163 ska w imieniu swych współ- tych wszystkich oświadcze- , by go wreszcie postawić, co 

ZGUBIONO dowód osobisty, kartę I ktowa;zydszelk P:S.~ Pl'"LYl"Z':- niaścJ;t ~r~~!1fto~ch os~~ędd w szerenach realizatorów planu trzyletnieno dp~~oąbdyanpyewnn1"eośbćę.dzż1~e nsi1.kętbmł~~ 
rejestracyjną RKU - Skierniewice, a, ze o maJa rue zostame no c1 t w.r~Q.bQ,Jąc przesw1a 6 6 ....-
na nażwisko PJerzchała Michał, w składzie ani jedna sztukaJ czenie, iż tempo i jakość pro Na jednym z ostatnich a-1 go głębokiego zrozumienia kał po terenie ząkładu. 
Tomaszów Maz. Antoniego 79. 157 niewycerowanego towaru. dukcji przed 1 Maja nie o- peli junacy Hufca SP przy dla wysiłków nad osiągnię- Tymczasem _ ani jeden, 

1nternelacie naszuch Czutelnlliów 
PZPW nr 29 chcąc dać wy- ciami maksymalnych wydaj ani drugi nie może doczekać 
raz swego zainteresowania ności pracy w przemyśle dla 

• podejmowaną gremial- dobra ogólnego, a równacze się litościwej osoby, która 

Jeszcze W sprawie drOg·I ;~~~~r~~~c~;zo~~:;ą ;;a~~ ~i~a~:;~; ~~~~~reą z ~r:i~~ ~c~ze:~~~:~/undusze n• 
, • zdeJ dziedz1me pracy oraz gą pragniemy zrealizoVlać . , 

do PanstwoweJ ·Fabryki Sztucznego Jedwabiu podejmowanymi zobowiąza uchwały o przedtermino- d '."P5ra~zie. w 1
p
94

ro
8
tokole s 

· • . · · dt · k . ma sierpnia r.. spo-
Ponlzej przytaczamy list I kali w Staszycach czy Ko- maszowa to koszt zwózki mami prze ermmowego wy wym wy onamu planu pro- rząd · f tk 

· ' ' konania planu trzyletniego d k · · r · · l zonym przez re eren ę 
jaki otrzymaliśmy w związ- morowie. byłby taki sam lub mniej- . . u cyJnego 1 re!1 izaCJl P a- Bezpieczeństwa i Higie11v 
ku z drukowaną interpela- By pocieszyć autora listu, szy niż ten, jaki pociąga - zgłosili akc~~ ~? w:i:ół~ nuć o~zczędnościowego, .by Pracy w dyrekcji łódzkiej 
cją jednego Z czytelników komunikuję, iż on i jego przewóz węgla ze składów r~c~ w rea i~acJ\ . ązen sta h się przykładem dla m- Polskich Zakładów Pasów 
W dniu. 4 bm. Na m~~e- współtowa!-"zysże nie są osa na stacji kolejowej w To- srę ~~ąracy, r "!'~ aJąC na ny~' h l . b . , wyraźnie stoi czarno na bia 
Ble roblllly uwagę, ze mkt motnieni w swych kłopo- maszowie. P J ą .rezo ucJę. . ~c wa ~mu ~o owią~~n łym, że istniejące ogrodzenie 
z zainteresowanych, a więc tach. Takie same trudności z Ten skandaliczny stan „M~zJ~acy 29Huf~a ~~ ~ier.u]emyś ~ię ś:Vi~domoscią nie n·ada:ie się do użytku. 
ani Zarząd Miejski, ani dy- dostaniem .się do Fabryki mógł być tolerowany przed pr~y . nr ~o owią omeczno. ci wzięcia ~z~: Wprawdzie pani Borowiczo
rekcja PFSJ Nr. 1, ani wła- Jedwabiu i stacji kolejowej wojną, gdy o robotnika, z~~~~:~ęwwl~onac kpraci n{goó udział~ :V r~ahzac~ wa z dyrekcji PZPAT i R 
dze kolejowe nie zabrały . w mają mieszkańcy ulic: Ma- śpieszącego do pracy, nie ~owitemu zado~~l~e·u u c~ Pani V:•kpos awionyc · prze i Bergnat z Centralnego Za. 
~ej sprawie głosu. Być może, jowej, Mireckiego, Nowy- dbał pies z kulawą nogą. ministracji Pragni~my a;, nai;i l\ 0 pa'ft~g;rd.ą ~~do- rządu Przemysłu Skórzane
~e t:r~z doczekamr się WJ- P?rt, B:zóstó;vka.. Ludwi.- Ale obec1!'!e sprawa ta. win ten sposób· dać dowód-nasze ~:~~zyc 0 

s 
1 

OCJa s ycz go te.ż pisali p~ insp.ekcji 
JaśniaJącego oświadczerua. kow, . Niwka i Białobrzegi. na znalezc swe rozwiąza- J w dmu 11 styczma br. ze o-
A oto treść listu: Są oni jeszcze w gorszych nie przez wybudowanie mo O t • • • grodzenie jest zgniłe i zmur 
„Dnia 4 bm. wydrukowa- warunkach, gdyż jeśli miesz stu przy ulicy Szczęśliwej, S roznte z· ogniem szałe, chociaż równocześnie 

ny został w Głosie Toma- kańcy Staszyc mają perype tym bardziej, iż część mie- p • F b S t J d b" stwierdzili. że dziur w pło-
szowskim" ii~t jednego z tie z przedostaniem się szkańców już w tej chwili ozar w a ryce Z ocznego e wa IU cienia ma (bo je załatano i 
czytelników, omawiający przez rzekę Czarną i jeden deklaruje bezinteresowny u- Przed kilku dniami w szat wodoru i gdyby ogień p~e- łata się co tydzień!) ale to 
brak drogi do PFSJ Nr. 1 most kolejowy, to my ma- dział w pracach, jeśli pro- ni przędzalni jedwabiu PFSJ dostał się do nich -nietrud ostatnie nie zmieniało faktu, 
co szczególnie boleśnie od~ my Wolbórk~. która jest jekt wkroczyłby w stadium Nr 1 wybuchł pożar, który no wyobrazić sobie skutki że ogrodzenie należy posta
czuwają robotnicy zamiesz głębsza od Czarnej. Część realizacji, a za ich przykla- zlikwidowany został przez wybuchu jakie spowodowa- wić. Mimn jednak inspekcii, 
----------- z nas ma jeszcze do sforso-J dem poszliby inni, który fabryczną straż pożarną pod laby nie~strożność czy lek- mimo próśb i interwencji, 
Sąd Grodzki wania Pilicę. klną i narzekają na obecny kierownictwem por. Japka. komyślność pracownika, któ sprawa nie posunęła. się o 

Gdy próbujemy korzystać stan. . Poża:, którego przyczyną ry porzucił papierosowy nie krok. 
W nowym lokalu z toru kolejowego i kolejo- Stały czytelmk St. J. był m~opałek porzuco~y dopalek. A nam wydaje się, że ta 
Sąd Grodzki który do wych mostów - płacimy przez ktoregoś z pracowni- Mi · ł h t ż , na pozór błaha sprawa -

tychczas mieści.i się w wyjąt tak samo po 400 złotych. Bony tłuszczowe ków. nie wy~ więk- mim:~ap~~;yeprz~~~:i:~· nie jest znów tak ')łaha.. 
kowo cia.snym pomieszczeniu Brak mostu na Wolbórce szych szkód, dzięki natyclt- · . . , .- Sprawa zabezpieczenia ma.-
przy AI.· WoJ"ska Polskiego przy ul Szczęśliwej i pro- na maj miastowej interwencji, lecz Jąc~ch o ~ieb~zpieczenstwie jątku i magazynów (skóra 

. · mógłby spo od ć • bl" ogrua - mektorzy z pracow t 1 k · . 
uzyskał przydział lokali po wizoryczna kładka przy ul. Zarząd Miejski podaje do w owa meo i- . ó . . , o a omy surowiec!) - to 
Polskiej Partii Socjalistyez- Nadrzecznej - oto przyczy- wiadomości że do 20 kwiet- C'znlne w skutkach nastę9- 1;1ik w }e:cewazą Je, narala- 7.ac:;adnienie nader poważne. 
nej na Pl, Kościuszki 18. ny fatalnego połączenia dwu nia wydaw~e są bony tłusz !!twa, ,g~)~by pomoc przyby- Jąc pans w~ na ewentuabe I fakt, że utrzymuje się do-

Od szeregu dni sesje sądo dzielnic: Karpat i Gustku. czowe na. maj br, ła pózmeJ. . . . ~:r~~· a ~e~u ze swych ko- z~rcói.y i strażników. nie roz 
I prawdopodobnie nie każ- Zakładom pracy, które w . W odległości 'h?v:iem pię- g na sn:ier~. "?AZUJe wcale zagadnienia, 

we odbywają się, i część dy wie, że sprowadzenie - oznaczonym terminie bonów cm met_róv: od. IrueJsca poża . Może P~medz1ałkowy PO- bid11cv muszą więcej pilno
biur urzęduje w przydziela- powiedzmy węgla dla miesz tłuS?,C7,0wych nie pobiorą, ru zi:a3duJą się ~a~azyny z~r WJ?łym; na t~. że prze- wać ter:.r~ prvi~letego ołot?, 
nych. Sądowi pomieszcze- kańców części ulic Nowy po dniu 20 kwietnia w żad- dwusiarczku węgla i siarko- staną igrac z ogmem. nrzez ktore dziecko przeJ-
niach Port i Mireckiego, to nie nym wypadku wydawane nie dzie, niż terenu fabrycznego, 

byle jaki problem. Bo gdy- będą. Rac1'onal1'zatorzy B t li To też apelujemy pubi:cz_ 
GŁOS 
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by można było kupić wę- • Odpowiedzialność za. nie- '11 oru y nie A elu · m · d łódz. · · 
giel na stacji kolejowej w pobranie bonó.w spada na · · P„ Je Y .1 o k~eJ 
Jeleniu, a więc 7 km. od To kierownictwo zakładów. qagrodzeni za ulepszenia w pracy dyrekcJ1 Polskich Zakładow 
m1m1m1:mn~11ll111~mn111mnm1:111m111111nmnm1111m1n11111111100111~11U1am11mnrm111E111111111'11111111l1ll~l11lllllll11P Pasów. Artykułów Technicz-

ClENNIK OGŁOSZEIQ Pracownicy Państwowych jzostali nagrodzeni przez Dy- nych i Ryml;l.rskich i do Dy-

w dzienniku „GŁOS TOMASZOWSKI'' 
Za jednostkę obliczeniową dla ogłosze6 wymiaro

wych przyjęto 1 mm przez szerokoM l łamu (szpalty). 
W tekście ł za tekstem - 6 łamów po 45 mm • 

Ogłoszenm drobne Uczy słę za słowo. 
Wielkość ogłosze:6 Za tekstem Nekrologi 
od 1 do 100 mm 70 70 
od 101 do 200 mm 110 110 
od 201 do 300 mm 160 160 
powyżej 300 mm 200 200 

Drobne 
30 d_ 

Zakładów Przemysłu Chemi rekcję Zakładów, każdy po 
cznego „Boruta" w Zgierzu, 15 tysięcy złotych. rekcji Przemysłu Skórzane-
niezależ_nie, od akcji wspó!- . Tego samego dnia Dyrek- go: 
zawodnictwa pracy, w kto- CJa Zakładów wręczyła rów- Okażcie dobrą wolę i po
rej bierze udział 96 proc. za- nież nagrodę w wysokości stawcie to przeklęte ogro
łogi, poświęcają wiele wysil 10 tys. złotych z-cy kier. dzenie. Tym bardziej, że 1.o 
ków zracjonalizowaniu pro- oddziału produkcyjnego tow. wasz święty obowiązek, 
cesów produkcyjnych, oraz Goliszewskiemu, który do- Niech kierownictwo zakładu 
ulepszeniu istniejących już prowadził do stanu używal- śpi wreszcie spokojnie po no 

'
urządzeń. ności stare termometry me- cach bez ?.martwień i kłopo-

Ogłoszenłr\ tabelaryczne, bilanse I 
100 proc. dro!ej. 

Ostatnio, dwaj pra~ownicy talowe i zastąpił nimi, do- tów, niech po długim, ale 
jWarsztat.ów Mechanicznych tychczas stosowane termo- to naprawdę długim czasie 

kombinowane o tow. Stanczyk Edward - ślu metry szklane. skończa się wreszcie kłopo-
s~;z i tow. Siech Teodor - Dyr. Naczelny Zakładów ty o płoty, Set. 

Ogłoszenia w numerach niedzielnych i świątecznych 
o 50 proc. dro.tej, 

Ogłoszeni'a w numerach specjalnych I okolicznościo 
wych o 100 proc. drożej. 

to1•3rz -. wykonali głowicę tow. Smolarski wręczając ~!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!:'!!!!!!!!!!' 
cyrk~lacYJną .do .rozprowa- nagrody, podziękował nagro 
dzarua wrząceJ ohwy, czego dzonym pracownikom za ich Zło' z· f• 

Od cen powyższych żadnych rabatów 
Ogłoszenia drukuje się w miarę wolnego 
terminowy druk ogłoszeń Die ponosj się 
.wied.Mlne>Ścl,, 

żadna z firm, do których wysiłek i zaapelował do ca- O tarę 
nie t:d.ziela się. się zwracano - nie wykona łej załogi aby jeszcze wydaj na 
miejsca t za ła. niej pracowała i zużyła swe 
tadnej odpo- I .za prace ;acjon~iz3:tor- doś~iadc~enia .i zdolno.ści dla Odbudowę Warszawy 

~kie tow. Stanczyk J. S1ech akCJI rac1onalizatorskiej. . 

" 



.. ....,. -
Nr 100 

~ft&TR 
PANSTWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 

~yst9py MoskieW11ldego 'l'ea-
tru Dramatycznego. 

J;maa tlł1oaaJJG!I a 
TEATR KAMERALNY 
DOMU ZOLNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 • Mecz bez u;iel•ic:h en1ocll Świateczne okruchy 

Pill-ś o godz. 19.15 sztuka Ste-
'Wart.a pt. „Gwiazda Stevensona", 

TEATR „OSA" 
Traugutta 1 tel. 212·70 ŁKS Włókniarz zwycięża Widzew 2 · 1 (O · O) 

CHORZóW (Obsł. wł.) 
W pierwszym dniu świąt 
gościła w Chorzowie - Ba 
torym drużyna I ligi cze-

Cod71iennie godz. 19.30 „Rycem 
r;zalony" z A. Dymszll. Obie drużyny grały w składach silnie chosłowackiej Bohe-

mia.na". Rozegrała ona osłabionych 
P.utSTWOWY TEAll f (' POWSZECHNY 

w todzt uL U-go Listopada 21 

" Dziś i dni następna o godz. 19.15 
1tDwa Teatry" J. Szaniawskiego. 

TEATR „MELODRAM" 
łt). Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 

Dziś o gad%. 19.15 przedstawie
Jrfie sztuki Loge de Vegi pt. „Pies 
ogrodndka", 

„EATR KOMEDR MUZYCZNEJ 

\'~ „LUTNIA" 
, , Piotrkowska m 
'" Codziennie o godz. 19.15 „BA
P.ON CYGANSKI" operetka w 3-ch 
aktach. 

IOBOTNICZB TOWARZYSTWO 
! PRZYJACIÓŁ DZIECI • TEATR 
!' LALEK „PINOKIO" 
I , 
I Nawrot 27 
f, Codziennie oprócz pooled7Jlalkó,,. 
• godz. 9.30 „Czarodziejski kalosz" 

TEATR LALEK „ARLEKIN" 
lódt, ul, Piotrkowska 150 tel. 258-99 

Codzienniie prócz poniedziałków 
o godzinie 17-tej „KOLOROWE 
.PIOSENKI" Franta. W niedzielę 

ł święta dwa widowiska o 15-tej 
1 17-tej. Kasa czynna od godziny 
10-tej. 

CYRK NR. 2 

codziennie o godz. 19. 15 soboty 
2 przedstaw.ienla - niedziele 3 
przedstawienia. 

Wielkie widowisko atrakcji. 

· ·-~ 
r .. , r · , . I : ' 

ADRIA - „Pa&a1uni''. 
!!Al:.TYK - „Rzym Miasto Otwar· 

te", 

BAJKA - „Sz~ry Lord 
GDYNIA - Program Aktualności 

Kraj. 1 Zagr. Nr. 16" Tu mówi In· 
donezja" 
lIEL - (dla młodzieży) „Znak 

Zorro", 

MUZA - „Volpone". 
POLONIA - „Opowieść o Prawdzi-

wym Człowieku". 

PRZEDWIOŚNIE - „Czwarty Pe
ryskopff 

T owa.rzyskie spotkanie lo ka.lnych rywali ŁKS. Wlók-
nfar~ · z Widzewem rozpocz ęło się wczoraj z półgodzinnym 

opótn1emem. Mecz stał na wysokim poziomie. Grano w spa
cerowym, poświq.tecznym temp ie. 

Z zawodników klubu I Li gi brakowało Bara.na (który 
mt.ał ślub prz~ paru dniami), Hogendorf wyjechał do ro
dziny na. święta, Łącz oraz Sołtyszewskiego. 

W Widzewie na razie bra. kowało Cichockiego oraz P~ 
wlikowslrlego. 

W drużynie pokonanej naj- bramkarz. Ma on dobrą pre
lepiej wypadł Słaby na środ· zencję, poza tym broni uieźle. 
ku pomocy, opiekując - się nie W obronie Łuć wypadł lepil'j 
tylko Janeczkiem, ale i łączni- od Włodarczyka Kopera grał w 
kurni ŁKS W1ókniarz11.. Dziel- dniu tym drugi mecz i był nie 
nie 11ekundował mu Musiał w zmordowany. W napadzie na 
bramce, który w żadnym wy- lewe skrzydło wstawiono Po
pa.dlm nie ponosi winy za korskiego, który niczym nic 
przepuszczone goale. 'fych wyróżnił się poza jednym do
dwóch z.awodnik6w Widzewa brym strzałem, obronionym 
polecamy uwadze k11.pitana zresztą. pewnie przez Musiała, 
sportowego przed meczem z Fatkolo zbytnio gra dla wi
Warszawą. o puc.har Kałuży, downi, a to niedobrze. Od za
który rozegrany zostanie dnia wodnika tej miary można spo 
28 bm. w stolicy. oziew11.6 się czegoś więcej„„ 

Poza tym w Widzewie do- Janeczek i Pietrzak jak zwy· 
brze wypadł rezerwowy Piąt· kle przebojowi. 
czak, który jest szybszy od Zespoły wystąpiły w nastę· 

Pawlikowskiego. Reszta słaba, I puję.<"ych składach: 
zwłaszcza skrzydłowi. ŁKS. Włókniarz: Szczurzyń-

W LKS Włókniarz po ski, Łuć, Włodarczyk, Pie-
przerwie bronił brnmki zamiast I trzak, Urban, Kopera, ..Piekar
Szczurzyńskiego rezerwowy ski, Dolaci:tl.ski, Janeczek, Pat-

Tabela wygranych 55 loterii 
. 8-my dzień ciągnienia IV-ej klasy 

r" Wygrane po 500.000 zł padły n~-Nr1 
Nr 9770 w Poznaniu, 27735 w War-I 
sza wie. 

Wygrane po 200.000 zł padły na Nrl 
Nr 3898 w Warszawie, 58728 w Czę-( 
stochowl", 70997 w Łodzi, 88570 w O-i 
poltL 

Wygrane po 100.000 zł padły na N!" 
Nr 121'T3 33216 61870 74303 87250 
92779. 

Wygrane po (O.OOO zł padły na Nr 
Nr 10!!15 12835 24909 39785 41155 
42239 47105 61308 61716 65539 70874 
77495 93113. 

... -----
Co usłyszymy przez radio 

ROBOTNIK - „Skarb" 12.04 Wiad. połud. 12.20 „Na swoj· 
ROMA - „Mężczyźni w Jej Ży- ską nutę", 15.45 Audycja dla wsi, 

gadanka, 17.45 Drugi dziennik po
południowy, 18.00 Audycja poświę
cona rocznicy powstania w War
szawskim Ghecie, 18.20 Utwory 
fortepianowe, 18.40 Pieśni kompo
zytorów rosyjskich, 19.00 Audycja 
dla wojska, 19.25 Kwadrans piose
nek, 19.40 „Wszechnica Radiowa", 
20.00 DZIENNIK WIECZORNY, 
20.45 Muzyka z płyt, 21.00 Koncert 
symfoniczny, 22.00 Koncert, 22 45 
Koncert życzeń (!:.) (część pi•erw
sza). 22.58 Omówienie programu 
lok. na jutro, 23.00 Ostatnie wia
domości dziennika radiowego, 23.10 
Muzyka taneczna (płyty), 23.50 
Program na dzień nast„ 24.00 (!:.). 
Koncert życzeń (część U-ga), 0.15 
Zakończ. audycji i Hymn. 

ciu" 13.00 (Ł) „Uprawa cebuli", 13.10 
REKORD - dla młodzieży „Syn PRZERWA, 14.30 (Ł) Muzyka obia

Pułku", dla dorosłych „Dwaj Pa- uowa (płyty), 14.50 (Ł) Aktualnoś
nowie F". ci łódzki<> , 15.00 (Ł) Felieton spor

towy, 15.05 (Ł) Muzyka rozrywko
STYLOWY - 1-szy seans dla mlo- wa, 15.20 (!:.) „z frontu radiofoni

dzieży „Wilki Morskie" dla doro zacji" wiadom. w omów. Dyr. 
słych „Dziewczęta z Baletu", 

Okr. PR A. śmiejana, 15.30 „Ka-
SWIT - „Wesoły Sublokator". tarynka" audycja słowno - mu-
TĘCZA - „Jej Pierwszy Bal" zyczna wg. B. Prusa, 15.50 Muzy-
WISł.A - „Opowieść o prawdzi- ka p~pularna, 15.55 „ Z zagadnień 

wym C:z:łowie1ru". tycia i pracy kobiet" 16.00 DZIEN-
Wl:.OKNlARZ _ „Rzym Miasto NIK POP?ŁUD. 16._~? „Muzyka lu-

Ot t „ dowa W11elkopolsk.i , 16.40 Prze-
war e • I giad wydawnictw oświat„ 16.45 

WOLNOSC-„Krwawa Wendetta" Ko.ncert, 17.30 Audycja Tow. Przyj. 
ZACHĘTA - „Wielka Nagroda". Żołn., 17.35 „Dembowski" - po· 

kolo i Ba.na.a. I wynik remisowy 
Widzew: Musiał, Kopaniew- Po zmianie stron w 12 min. 

ski, Reszke, Wiernik, Słaby, prowadzenie dla Widzewa zdo 
Paciorek, Janas, Piątczak, Ko- był Konarski. Gra się nieco 
narsld, Fornalczyk, Krygier. ożywia. W kilka minut po-

Gra naogół była mało inte- tern wyrównujący punkt strze 
resująca. Publiczność zgro- lił dla LKS. Włókniarza Jane 
madzona w ilości 3 tysięcy czek. W 31 min. wynik me· 
żywo reagowała dopiero jak czu 2:1 ustalił Pietrzak, etrze
strzM: Piekarskiego <>bmnil lając ładną. bramkę z podania 
Musiał i kilkakrotnie podczas Patkoli. 
wypadó' jednej i drugiej stro Zawody prowadził ob. Pogo-
ny, Do przerwy utrzymuje się dziń~ki. 

',Bohemians." gra jutro w Łodzi 
Dzisiaj zaś rozegrany zostanie finał 
indywidualnych mistrzostw bokser

skich Łodzi w wadze półśredn ! ej 
Jak wiadomo, indywidualne\· szyńskiego 54 - 56. Walczy 

mistrzostwa bokserskie senio· 
1 

Olejnik (l..KS Włókniarz) z 
rów okręgu łódzkiego nie zdo- MMiarkiem (Concordia. -
lały wyłonić mistrza wagi Piotrków). 
półśredniiej, ponieważ w kon· ._.,. • • 

W dniu jutrzej~zym, tj. w 
środę na stadionie ŁKS Włók
niarz&; gospodarze rozegrają. 

spotkanie z miejscowym 
„Ruchem", zwyciężając., 

po ładnej i ciekawej grze, 
w stosunku 3:1 (1~1). 
„BOHEMIANS'' - WIS-

SŁA 1:1 
Wczoraj „Bohemia mi'• 

grał w Krakowie z Wisłą. 
Drugie spotkanie Czechów 
zakończyło się wynikiem 
remisowym 1: 1. 

„ZILINA'' - ZZK 
(POZNAA) 6:3 (2:3) 

Drużyn11. I ligi Czechos.ło· 
wacji „Zilina", rozegrała 
w pierwszym dniu świąt 
spotkanie z poznańskim 

I 
ZZK, wygrywając: 5 :3 
„ZILINA" - „WA:BTA" 

7:2 (4:1). 
Drugi występ czechosło

wackiej drużyny „Zilina'' 
w meczu z poznań~ką 
„Wartę.'' zakończył się w 
pełni zasłużonym zwycię· 
stwem „Ziliny· · ~ stosun· 
ku 7:2 (4:1). 

kurencji tej udział brało 10 
zawodników. Zgodnie z regula· 
minem Polskiego Związku .Bok
serskiego dla 10 pięściarzy tej 
samej wagi mistrzostwa muszą 
trwać 4 dni, a ponieważ w Ło
dzi mogły odbyć się w ciągu 
trzech dni - finał wagi pól· 
średnie.i przesunięto na inny 
termin. Właśnie odbędzie się 
on dziś o godzinie 18-ej w sali 
klubu Ogniwo przy ulicy Da-

międzynarodowe spotkanie z I 

ATK - LEGIA 0:0 
Wczoraj w Warszawie 

czeska I ligowa drużyna 
A'fK zremisowała ze stola 
czną. Legią 0:0. 
„POLONIA" (WA:BSZA
WA) - ATK 3:2 (1:0). 

Czechami. Będzie t-0 doskonała 
zagraniczna drużyna czeska 
„Bohemians''. Zespół ten w j 
Łodzi rozegra trzecie i ostatnie 
spotkanie na terenie naszego I 
Państwa. 

Mecz po żywej grzo za
kończył się zwycięstwem 
gospodarzy w stosunku 
::\:2 (1:0). 

ZZK (lódź)-„Boruta" 4:3 (3:3) 
„,~ Gdyby nie bramka~z :zgierzan m cglo by być gorzej .. . li r, 

Wczoraj rozegrano kilka spot 
knń o mi~trzostwo klasy .A 
okr~gu łódzkiego. Boruta zje
chała na boisko Wimy trzema 
~amochodami ciężarowymi, aby 
dopingować swych pupili. 

Gra prowadzono. była ostro. I Smulik z rz:utu karnego orali 
Obie druży ny za wszelką cenę Kra.-;n:wski. Przedme~ :ia· 

dążyły do zwycięstwa. kończył się zwycięstwem ŁKS 

Pierw;zy goal pt~dł dla go
~ci z rzutu k'łrnego z11. proble· 
ma.tyczny fnul Millera-szczę
śliwym egzekutorem był ł.faty· 
nia. Wyrównująca bramka 
dla kolejarzy padła ze strzału 
Koczewskiego. Prowadzenie dla 
ZZK LólH zdobył Bilewicz, któ 
ry w kilka mi~ut potem strze
lił najpiękniejszą. bramkę 'dnia 
- pod poprzeczk~. Boruta po· 
tern nacierała i ze etrzałów Ma 
tyni i Rosarskicgo zdobyła 
dalsze dwa goale. Nie bez wi
ny w tych sytuacjach był 
tramkarz łodzian Depczyński. 

Po zmianie boisk ZZK Łódź 
gra,ją.cy ze słońcem ciągle miał 
przewazę . Dobry jcdn:1k bram
karz Boruty "·ylapywał umie
jętnie wPzystkie strzały. Zwy

N a usprawiedliwienie Boruty 
należy podać, że wystąpiła ona 
bez Reitera, Tarnowskiego 
oraz Haidisa, który„. spóźnił 
nę na zawody i tylko był bier· 
nvm uczestnikiem tego mecm. 
Obok wspomnianego już bram
karza dobrze zagrał w napa
ozie Matyn.ia. 

W drużynie kolejarzy Bile· 
wicz grał bez zarzutu, poza tym 
taktycznie dobrze wypadł Mil 
ler na środkn pomocy. Koczew· 
ski strzelał często i silnie jed· 
nak niezbyt celnie. Zawody pro 
wadził ob. Na.perski. 

W"idzów 500. N a. przc<hnec.'.u 
rezerwa Boruty wygrała 3 : 1. 

Spójnia-ŁKS Włókniarz I B 
2: O (1: O) 

ci<?ska brnntka dla łodzian pa- Była to d1.ięwiąt11. z kolei 
dla z rzutu kaniego. Miller r klęska rezerwy klubu ligowe
umicścił piłkę i~wnie w le· go o mistrzostwo kl. A. Bram
wym rogu siatki zgierzan. ki dla zwycirzców uzyskali: 

Włókniarza 4:1. 

Włókniarz (Zgierz) -
- Zwiqzkowieci 2:1 

Mecz o mistrzostwo kl. A 
Wlók11;arz (Zgierz) - Związ· 
kowiec zakończył się zwycit 
stwem Włókniarza 2:1 (1:0). 

W dniu dzisiejszym dyżurują na• 
stępujące apteki: 

Pabianicka 56 - Antoniewicz, Piotr 
kowska 12i' - Danielecki, Daszyń· 
skiego 59 - Gorczycki, Wschodni& 
54 - Karlin, Zielony Rynek 37 -
Apteka Spał . 56, Limanowskiego 37 
- Zagórowska. 

D03G437 
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T eo dor D rei.ser 91 nie tylko czują, lecz i wiedzą, że prawda w tym prawnym Panowie sędziowie. Pan prokurator powiedział już pa-
sporze jest po ich stronie. Pamiętacie niewątpliwie słowa nom, że Alberta Alden kochała Clyda Griffithsa. Od samego 

Tra g e d li a Am ery ka n' ska barda Avona: - „Trzykrotnie uzbrojony ten, kto w sporze początku ich znajomości, która miała zakończyć się tak stra
czuje prawo". szną tragedią, dziewczę to kochało go głębok(I i wiernie, 

Istotnie, wiemy dobrze, iż oskarżenie w tej sprawie wy- wtedy, gdy jemu zdawało się tylko, że je kocha. Istoty. które 
zyskało tylko nieszczęśliwe okoliczności, w których nast~- gorąco kochają, nie zważają na to, co_, ludzie powiedzą . Ko
piła śmierć dziewczyny. Postaramy się jednak wytłumaczyć chają i to im wystarcza. Nie mam zamiaru, panowie sędzio· 
je należycie. Mam wszakże nadzieję, że nie oglądając się na wie, zatrzymywać się dłużej na tym okresie życia. muszą 
obronę, w której mam zamiar wyjaśnić straszną tę tragedię, bowiem dać więcej wyjaśnień co do niektórych szcze~ólów 
żaden z was chyba, panowie, nie wierzył, aby taką brutalną sprawy. Co robił Clyde Griffiths w Fonda, po co jechał dG 
i bestialską zbrodnią można było obciążyć sumienie oskar- Utica, do Grass Lake czy do Big Bittern? Może panowie są· 
żonego. O, tak, żaden z panów nie mógł w to uwierzyć! dzą, że mam 7.iamiar coś zmieniać lub odbarwiać czy un'e· 
Przecież miłość jest miłością, a drogi namiętności i brzydkie winiać oskarżonego, że po nagłej i pozornie tajemniczej 
wzruszenia, którym podlegają obie płci, niekoniecznie mu- śmierci dziewczyny uciekał z tego miejsca? Nie, jesteśc'.e 
szą być zbrodnicze. Pamiętajcie, panowie, żeście wszyscy w błędzie panowie, bo my nie będziemy korzystali teraz ze 
byli kiedyś młodymi. Panie, niegdyś młode dziewczęta, teraz swego przywileju. 

Belknap rozpoczął mowę. 
- Panowie! Prawie trzy tygodnie temu powiedzieliscie 

n:im przez 'Pana prokuratora, że wina oskarżonego jest już 
dowiedziona. Byliśmy świadkami długiej i nużącej procedu
ry. Czyny młodego chłopca, może szalone, nieprzemyślane, 
lecz w każdym razie -bezmyślne i niewinne, przedstawione 
wam były, panowie, jako czyny doświadczonego kryminali
sty, przedstawione z wyraźnym celem, aby was, panowie, 
uprzedzić źle do oskarżonego, który - oprócz wypadku w 
Kansas City (mówiąc nawiasem, opisanego wam w brutal
ny i przebiegły sposób w bardzo złym świetle. chociaż wte
dy oskarżony nic zupełnie nie zawinnił) - może być uzna
ny za młodzieńca Ci niezwykle czystym charakterze. Słysze
liście panowie, że go nazwano mężczyzną, dojrzałym męi:
czyzną, w którego duszy jakby z dna piekieł wypluteJ, tkwi
ły już od urodzenia zbrodnicze skłonności. Pamiętajcie , pa
nowie, że chłopiec ten ma dopiero dwadzieścia jeden lat. 
Spójrzcie, panowie, na niego, wszak siedzi tu między wami... 
Gdybym jakiś czarodziejskim sposobem mógł duszę waszą 
wyzuć ze wszystkich tych okrutnych pojęć 1 myśli, którymi 
was pan prokurator napoił w specjalnym i - powiedział
bym, gdybym nie otrzymał ostrzeżenia - w politycznym ce
lu, spojrzelibyście na niego pod innym kątem widzenia. 

Panowie sędziowie, musieliście się zapewne dziwić, że 
my, tj. ja, mój kolega i oskarżony, pod całym tym potokiem 
najbardziej złośliwych zeznań zachowaliśmy spokój ducha. 
1\7idpeliście. panowie. że zachowaliśmy spokój jak ci. którzy 

kobiety dojrzałe, znają dobrze. och. jak dobrze. marzenia Panowie, powiedziałem wam, że Clyde Griffiths nie jest 
gorączkowe i cierpienia wieku młodzieńczego. o których za winien zarzucanej mu zbrodni, i nie jest winien istotn'e. 
pomina się w wieku dojrzałym. „Nie sądź, abyś nie był są- ~oż~ wam się zdaje, że my sami w głębi duszy jesteśmy 
dzonym" i „jaką miarką mierzysz, taką ci odmierzą". Jesteśmy przekonani 0 jego winie? Mylicie się, ponowie. 

Musimy pamiętać ciągle. że iS'tniała czarująca panna X, Jakże często zdarza się w życiu-i na tym po lega ;ego o-
i że listy jej wykazują wiele miłości. Nie możemy ich tu sobliwość, że człowiek bywa obwiniony dlatego tylko, iż nie 
przedstawić i przekonać, jak mogły działać na oskarżone- fortunne okoliczności tak sie złożyły . że wygląda na winne• 
go, możemy tylko zapev.rnić, że miłość do panny X istniała go. Ileż to było wypadków strasznych pomyłek sądow:vch 
i postara111y się przez zeznanie własnych świadków oraz tylko dzięki takim oklicznościom i fałszywym zeznaniom. 
przez analizę tych zeznań, które już tu słyszeliśmy, WYka- Zapewniam was, panowie, że takie pomyłki nie wynikały z 
zać, że podstępne i lubieżne propozycje, którymi oskarżony błędnej teorii czy nieudolnego prowadzenia sprawy, nie, pa
miał podobno tak brutalnie sprowadzić kochającą go dziew- nowie! wynikały właśnie z tego, że panowie sędziowie, w 
czynę z prostej, wąskiej kieżki moralności. nie były może zupełnie dobrej wierze. z najlepsza intencią , nasłuchawszy 
bardziej chytre i lubieżne, niż każde inne. które czyni mło· się zeznań świadków, byli orzekonani 0 spełnionei zbrodni 
dzieniec dziewczynie wybranej, a pochodzącej ze środowi- lub zamiarze jej spełnienia, gdy tymczasem myśl 0 takim 
ska, gdzie życie jest wtłoczone w najprostsze i najciaśniei- czynie ani nawet zamiar nie powstał w głowie oskarżone• 
sze zasady moralne. , go. Bądźcie tego pewni, panowi~I 


